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.Anglja chce nam dać pożyczką!
Straszny wypadek na polu ćwiczeń.— 
dziewczyny w studni. — Bestialskie morderstwo 

w Bolechowie.
1  w y j a z d  P u l SKIEJ d e l e g a c j i  p a r l a ­

m e n t a r n e j  DO FRANCJI.
Warszawa. 20. lutego. (Pat) W  związku 

ustalonym na 23. bm. wyjazdem do Francji 
polskiej delegacji parlarnentai nej,. odbyto sit} 
dziś w  południe w sali konwentu seniorów 
'Sejmu posiedzenie delegacji j pod przewodu, 

en. Kiniorskiego. Na posiedzeniu tem ustalo­
no cały szereg kwestyj technicznych oraz u- 
•zgodniono sprawę dotycząca oficjalnych w y­
stąpień delegacji. Wobec braku dokładnego 

^-programu pobytu delegacji wc Francji, który 
>/(ic nadszedł jeszcze z Paryża, postanowiono 

odbyć jeszcze jedno, posiedzenie we wtorek 
o  godz. 12 w południe. — ---

W -skład delegacji wchodzą: z klubu Z. L. 
N. pp.- Zdziechoy ';ki, Marylski. Szepeko i Go 
ściciu oraz senatorowie Baliński i Kiniorski, 
z „Piasta" p. Kosy da rski i scii. Nowak, z CU. 
D. poset ks. Wójcicki, z P PS  pp. Niedziałkow­
ski. i dr. LiebcTniau i sen. Posner. z klubu ży­
dowskiego dr. Reich, ze stronnictwa chłop­
skiego p. Dębski, z  W yzwolenia p. Rudziński 

sou. Januszewski,-z Ch. N. p. ..Stroński i .sen. 
Łubieński, z NPR. Chądzyński i p. Tbugatt. De 
legacji tow arzyszyć będzie sekretarz grupy 
parlamentarnej pok-ko-francuskiej Dwernicki.

poniedziałek o godz. 5 popoł. na zaproszo- 
nie am basadora franc. Laroche, odbędzie sie 
w  gmachu ambasady pożegnanie delegacji.

UROCZYSTE ROZPOCZĘCIE BUDOWY  
PTERWSZEGO TORPEDOWCA POL­

SKIEGO.
P aryż, 2u lutego. (Pat.). W  w arsztatach  

Tow. C han tiers N avals F ran ca ise  w pobU- 
żn Ghcn odbyła sie uroczystość 2;aIożenia 
pierw szego ni tu  n a  torpedow cu polskim  

W icher". Nr uroczystości by li obecni licz­
ni przedstaw iciele władz polskich z am ba - 
indorom  C hłapow skim  a a  czele. Po  jroswię- 

ijou iu  pierw szej blachy budującego się tor­
pedowca. umocowano sreb rną  blachę z n a­
pisem  : ..W dniu ID lutego 1 !>27 za p re z y ­
den tu ry  P an a  Ignacego Mościckiego, gdy 
u rząd  Prezesa R ady Min. i M in istra  sp raw  
W ojikowyeh p iastow ał m arsz. Józef P ił- 
jsuflLsk a  szefem kierow nictw a m ary n a rk i 
fcyi K om andor P a n  Je rz y  ńw irsk '. zapo- 
waytkowaną została w obecności, am basado-

Lokomotywa pędzona płynnym węglem.

R osyjsk iem u lirt.ym ctow i. prof, I.onionossow owi uilało się w ybudow ać loko notyw ę, poru - 
riZMiuj p ły n n y m  węglem (olejer.. ska lnym ). Lokom oiyi a p ęd zo n y  je s t m otorem  p ie s ia . N ajw iększą 
jej za le tą  jesl oszczędność opału . Pcidczas gdy w  lokom otyw ie parow ej idzie n a  m ec’aa.ruezuą 
pracę  10 p rc . opału  w  now ej m aszynie zu ty w a  się poży teczn ie  25 pre. opału .

fa  i nadzw yczajnego posła R zplite j tUfrc. 
da Chłapow skiego budowa torpedowca. „W i 
• ber" w C han tiers  N avals F rań  cn i se 
B laiuyille we F ran c ji.

w

„BEZSEN SO W N A  B IT W A  Z PO- 
LAKAlU I".

B erlin, 20 lutego. (Pat.) R adykalna 
„W olt im M ontag" donosi z kól parlam en ­
tarnych , że rząd  niem iecki s ia ra  się o b e ­
cnie usiln ie o znalezienie wyjścia, z n iew y­
godnego położenia, wytworzonego przez 
czasowe zawieszenie rokow ań z Polską. — 
W  tym  eelu rząd  niem iecki rozpoczął już 
rokow ania dyplom atyczno w W arszaw ie 
i rozw ija  je z  w ielkim  zapałem , ab y  przed 
rozpoczęciem obrad genew’skich spraw ę 
m niej więcej załatw ić i załagodzić.

Pozatom  rząd niem iecki u n ik a  d y s k u -

-ji publicznej w R eichstagu  n ad  tą  sp raw ą,
; s ta ra ją c  się ograniczyć ealą. dysk tu ję  do 
{noufnych posiedzeń, okazaio się bowiem , a 
oslatn iem  posiedzeniu zupełnie w y raźn ie , 
że w kołach p arlam en ta rn y ch  rząd nie mo­
że liczyć n a  większość, k tóra by pochw aliła 

jjego tak tykę.
! Jednocześnie red ak to r naczelny „W elt 

M ontag" p. G erlach zamieszcza a r ty k u ł 
w stępny p t :  „Bezsensowna b itw a t P o la k a  
iiii“, w k tó rym  stw ierdza, że ta k ty k a  niem  
l»rzy obeeuem zerw aniu  rokowań z Polska 
okazani się tak  sam o niezręczna, jak  w ro ­
ku 1914 tak sarno jak  wówczas dyplom acją ’ 
n iem iecka zmobilizowała przećiwko sobie 
ca iy  świut. i doprow adziła do tego że wszysf 
kie pozó-y winy za w ywołanie w oiny prze­
m aw iały  przeciw ko Niemcom.



* mmmm- mmmammmmmim mmmmmmmmm—mmmmm

m k  ro zw ią za  ć 
szóści narodow

A r tj  k ut ten, nndeslany  nam  s b a r­
dzo poważnej s tro n y  a  pom .-zający n ie ­
zw ykle żyw otny i zasadniczy problem  
naszej p a iu iw c  jeości*- — pom ieszczam y 
bez zm ian, jakkolw iek  tu  i ówdzie nie we 
w.izystkieh szczegółach g o J z m y  się z 
Szanow nym  A utorem . B ylibyśm y b a r ­
dzo radzi, gdyby wj rażone tu  poglądy  
znulazly echo u o p in ji publicznej i w y­
wołały taK pożpdana dyskusje. Czas do­
praw dy najw yższy, aDy t ą  u la  Polski, ta k  
doniosła sp raw a ztUdaia zain teresow ać 
ogół naszego społeczeństw a

Redakcja.
Ażeby ta  spraw ę naprow adzić n a  drogę 

w łaściw ą, trzeba się prrodew sz^stkifro po­
zbyć ideolog.ji federalistyoznej _ w zna­
czeniu nowożytnym . T aka fed erae’a  mo di - 
w a tylko tara , gdzie is tn 1 eje,,równość k u ltu ­
ra ln a  i tak i polityczny' jKwńojn. n a  k tó ry m  
są obyw atele. rozum iejący pożytek zw ią z ­
ku. T akiej podstaw y K asinom  szczegćhre 
Woły ńskim i Poleskńn. b rak n ie  zupełnie. 
N astępnie trzeba w y z u e ić  za n n w a s  
wszelkie m arze ira  o ..tw orzeniu w P.>'see. 
fortecy d la przyszłej U kra iny  lab  K:a’o - 
ra s i“. To przekracza g ran ice spraw  we­
w nętrznych  państw a polskiego, a n a ”usza 
p raw a i saokól sfis%łbi:cgp nań T w a Sam o 
postaw ienie tak iej tezy, ze wzgłędpw rn ęl 
■lzynarodowyeh m o g o b y  wywo ać nieobli­
czalne kom plikacjo wcale niepożądane 
ppstenstw a.

N ie trzeba sie ładzić, ażeby nasze b ia­
łoruskie i rusk ie m niejszości łatw o t-zemko! 
wiek zadoyvo’nić s :e m ogły. W szystko, co

a
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DIAMENTY 
RÓ ŻY MONTANA

P o w i e ś ć .
Przełożył Adam Słodor.

(CaR dalszy.)
— Ta historia wT „Trocadero" cuchnie 

rueco.
— Milcz!
— Czy masz k lenu t, który chciałeś 

w czora1 u mnie zastawać?
— Nie.
— Daj mi go, dam pieniądze.
— S y szy sz  przecie, żc go nie mam.
— Obiecirę nikomu go nie pokazać.
— Nie m jrślę ci odpowiadać.
W  garderobie natkną? się komandor na 

Mammersmitha, otyłego Szweda, który w ła­
śnie nadszed*. Jeszcze ten! — pomyślał Cra- 
mer rozgniewany.

— Słncłin: no, — rzek? Szwed, — dosko­
nale. żę s:ę spotykamy. Czy masz jeszcze 
twego starego kolendra?

— Tak.
— Gdzie jest obraz?
— W  moim składzie przy ulicy Vester-

bro.
— Czy zechcesz mi go pożyczyć?
— Co chcesz z lim  zrobić? Nie jest ory­

ginalny i nie posaua żadnej wartości.
— Mimo to pożycz tnl go.
— Dobrze, — krzyknął komandor, — 

bierz obraz i idź do diabla!
W ypadł przez drzwi-

kwestie mniei- 
rlow śasM ch ?

o trzym ają , będą one m ierzyć n ie  skalą  re- 
ainych  potrzeb i interesów  swojej większo­
ści, lecz sk a lą  swoich m arzeń politycznych.

Trzeba zatem  szu’ ać drogi p o śred ire j, 
k tó rab y  n ie  ty lko  nie nadw yrężą a  jedności 
i ca ości państw a, aje p ,zcc  w nie wzmacn*a 
la  je. Rozwiązać tę zaw ik laną spraw ę m o­
żna ty lko  w ram ach po lityk i i ad m in is tra ­
cji państw a. Próbo, ta  wszakże w ym aga re ­
form , k tóre prędzej czy później uskutecznić 
trzema bęazie,

Z a.ożyiiśm y iundarm m ty pod swoje 
państwo zbyt w ielkie Ju ż  przv rozpoczę­
ciu budowy kaziDo się, żc fundusze 
nasce są za szczup.e. ItoŁpoczok. się oszczęd­
ności nie bardzo mądu-e. R ob 'm y tak , :ak  
żona, k tó re j w yrzucano, żc nosi suknię je­
dw abną, s tro jn ą  koronkam i, za k tó rą  w 
tych ciężkich czasach zao ae h a  500 zl. p. 
W yrzck a  się przeto  jedwabiów, ażeby dać 
dobry p rzykład , ale kuni a  trzy  sn k ire , k tń  
re  kosztow a y  razem  6U0 zl. p

Pozostaw m y n a  razie n ą  stron ie szcze­
góły co do zby t kpsztownej adm inistracji.

W róćm y do mniejszości. Niepoaobna 
tworzyć d la  każdej narodowości odrębnego 
pansiw a, bo narodowości te zam ieszkują 
tereny  m ięszane etnograficznie, trzeba za­
tem  w ytw orzyć tak ie  w arunki, k tó reby  mo­
gły  w pew nej m ierze dać każdej narodow o­
ści propore ena n ą  możność w spółpracy i 
rozwój swoich potrzeb kuł ,ura?nvcb uod o- 
eh re ita  państw a i non lego n a iw /w n  kon­
tro-^., a  w raz ie  potrzeby, decyzją. Obowląz-
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liammersmith popatrzył za n*ni.
— Boże, ;aki cn z y ,  — mruknął. — Ła­

dny przy aciel. Ale obraz ma-”
XIV. 

nll capltanoT,
Komandor był bardzo zły, gdy wcho­

dził przez w a. kaci .owe drzwi hotelu ,,Pa'.ace“. 
Ciekawość ma ego Risla zaniepokoi a go, 
piany Róży zmęczyły go, a interesowność 
Hammersmitha rozgniewała- Prócz tego ni*, 
wiedziat, co go czeka w pokoju Abrahama. 
Na schodach przystanął i myślą : Jeżeli on 
wpłacił pieniądze na mo'e konto, to potrze 
bny mu jestem do tego, łubowego, — wobec 
tego mogę być pewnym siebie. W szedł do po­
koju i zapytał ,

— Panie, czego pan sobie życzy?
Nawet w na przykrzę'szei sytuacji nigdy

nie sprawia o komandorowi trudności zapa­
nowanie nad sobą Nikt nie pofrafił z taką 
nonszalancją, jak on, z kapeluszem i laską 
w ręku. w e ść  do obcego pokoju i z ledwie 
widomym ukłonem zapytać: — Panie, czego 
pan życzy sobie?

Abraham Bratsberg stał przy oknie na 
poły przys on ęty ciemnymi portjerami- Pod­
czas wcliodzen a komandora obrócii się i prze 
szedł powoli przez caśy pokój Przeszedł o- 
bok komandora sporzaw szy  miń z boku 
Z rękoma g'ęboko w kieszeniach wyglądał 
'ak bokser, pow ra;a 'ący  wprost z treirngu 
Abraham milcząco przeszedł kilka razy przez 
pokój. Potem rzekł do komandora:

— Zaczynałem się jrż niecierpliwić.
— Naprawdę? Dlaczego? '

— Spóźnił się pan o cały kwadrans.
Abraham zatrzym ał s’ę w aśn ie  przed 

komandorem i patrzał nań ostro. Dyrh jego 
cygara bil w tw arz Crainera. Komandor 
noslopi! kilka kroków wr tył.

Według Az’sfejszeg© stanu wiedzy jjast 
udoi bezsprzecznie milcpsz* m Środ­
kiem dc pielęgnowania zębów ł jamy 

ustnej. 2irc

kiem  pub licystyk i n ie jes t w ypracow anie 
p ’ai.ów  w szczegółach, według k tó ry ch  m.o~ 
g .oby się u.ożye n o rm alny  stosunca w id  - 
k iej prowinc..ii do ca ości państw ow ej, ule 
in icjatyw a jej może byó często pożyteczna. •" 

P rz e jd ż iw  n a  g ru n t realny . W idzim y 
wsi vscy, żc ak. jak  jest, ptrundać n ie mo­
że Ccn ra łiz ac  a  p ań stw o w an 'cm  iżliwa: wy­
m aga ona albo rządu  dysr>u tycznego, a lbo  
jed n e’itcścl narociowej. N a p raw ą  drogę 
,’ aden '•ząd w stnm e nie o sn re li s:« : co do 
d ru g ie j a lte rn a ty w y  — m niejszości naro-

— Proszę wybaczyć, ale się pan myli — 
rzek? — n'e jestem pańskim słu g ą ., i

— Tak pan sądzi? — rzekł Bratsberg—- 
W  każdym razie mam zajęcie dla pana ł chce 
pana użyć. Siadaj pan.

Komandor ociągając się zajął miejsce w 
jednym z klubowych foteli. Abraham usiadł 
naprzeciw niego przy biurku. Niesnokolnis 
i oczekująco patrzał Cramer na swego zna­
jomego. Dziwno go, jak często ten niezwyk y  - 
cz owiek zmienia swój charakter. Jakże In­
nym był on teraz od rozsądnego ziemianhia i 
w willi Jana Feiringa, i od zręcznego kugla­
rza w  barze .,Trocadero". Teraz wyglądał 
jak człowiek interesów w  amerykańskim 
stylu. W reszcie milczenie przykrem mu być 
poczyna o.

— Czy nic męczy pana oglądanie m e g ^  
wyglądu? — zapytał. %

— Przybył pan do Kopenhagi w 1914 r—  
zaczął Abraham — po d.ugirr pobycie za 
granicą, Wybuch wojny sorowadzil z powro«- 
tem wielu ludzi, którzy kędyś żyli w roząw.;- 
rze miast światowych.. Ale tam zaczęto po­
szczególnym jednostkom dokładniej się przy­
patryw ać. Chciano ustalić identyczność każ- 
aego poszczególnego, aby go mieć na oku. 
Jak wielu innych, również i pan, panie ko­
mandorze, przeniósł ponad . tę ciekawość 
nasze neutrahie kraje pó’nocne. Tu przybył 
pan z Londynu. Ale do Londynu przypłynął 
pan z po ncniowej Ameryki. Pański piekniC 
tytuł zdobył pan w Argentynie? Komandor.
to mówi o bohaterskich czynach na morzu. 
Ale w Wenezueli można pana było w swoim 
czasie spotkać, jako .,11 capitano". Czy przy­
pomina pan sobie przy jakiej sposobności? ,

— Mój panie, rzeczywiście dowodziłem 
wojskiem w Wenezueli!

(C. 4- o j .  .
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d o ^o  słow iańskie są pod wpiywcm  uiarzoń, 
n ieda„ąeych sio urzeczyw istnić. Musimy 
szukać drogi pośledniej.

Spróbu jm y naszkicować ' p ian  innego 
n s tre  »i: ”

L N aczelną wlndzę w państw a spra- 
wujo P rezyden t w raz z Sejm em  ogólno - 
państw ow ym  (parlam ent; jak o  w ładzą u- 
a awodawczą i Izbą senatorską. Cm tw orzy 
rząd.

2. M a'opclska W schodnia od P rzem yśla  
po grauc-o R um unii, W ołyń z Polesiem  w 
dzisir jszyt h g ran icach , fakoteż B iałoruś 
tw orzą odrębne jednostki ad m in is tracy jn e  
z w an iy m  Sejm em , w ybieranym  na podsta 
w 'e  nowej c rd y n ae ji wyborczej ; ten Sejm 
uchw ala budżet prow incjonalny w g ran i - 
cacli w asiiej siły  pedafkowej.

3. In s ty tu c je  ad m .n is traey jn ą  reprezen­
tu je  R aan  au n iim s.raey jn a , do k tó rej po.o- 
w q  członków w y b i e r a  9Ę:m, połowa z  njirni- 
nae.ii rządu. L)o a try b u c ji R ady  adm . nale­
żą ar-par. am en ty  : ośw iatow y bez wyższych 
szkół, spraw’ rolniczych, przem ysłow ych, 
kom unikaeyj (drogi) i in. R ada ad m in is tra  
cy a a  u ln ad a  budżet.

4. N a cae’o prow incjonalnego rząd u  stoi

rrezydent, z nom inacji R ządu centralnego, 
tóry jes t pośrednikiem  m iedzy rządem  pro 
S n c 'o n a  nym  a  cen ra ln y m . Posm da on 

władze w zak rosie dzisiejszego wojewrody. 
* v ojewódzłw ą znoszą sic. S tarostow ie są 
W.adzą po lityczną i ad m in is tracy jn ą  z ra- 
in ic n 'a  rządu.

5. P o lity k a  wewnętrza, wojsko, kom uni 
kacie ro lc jtw e  i lotnicze, telegraf, telefon, 
agencje polityczno - prasow e w ykluczają 
s 'ę  z pod kom petencji zarządów  prow in- 
c; cnalnych. J>:a ie ecie z budżetu prow incjo 
n a  nc?o, R ad a  ad m in is tracy jn a  każdej pro

w icji w ydsiela  z budżetu  oewnu kw otę n a  i
rzecz v .adzy cen tralnej.

6. W ysokość podatku uchw ala R ada ad  
m in is traey jn a , ale urzędy podatkow e o b c - j 

i wiązane są  przelew ać w szystką gotówkę 
za pośrednictw em  P rezy d en ta  prow incji 
do Głównej K asy  państwowe.j, skąd Kasa 
R ady  ad m in is tracy jn e j bodzie czerpać po 
trze cną go.ówkę,

| , 7. S iedzibą rządów prow incjonalnych j
m{vją być : Lwów, Łuck, W ilno 

| 8. P o lic ja  m a być państw ow a i autono­
m iczn a ; p ierw sza zależna jes t od P re z y ­
denta, d ru g a  — m a być kontro low aną przez 
n a ’wyższv u rząd  państwowy prow incjo­
nalny.

j 1). Sesja Sejm u m a być 6-cło tygo&nio- 
jwa. O tw iera ją  i zam yka w im ieniu  rządu  
1 P rezyd; n i p row incjonalny  w języku pol­
skim, M arszalkowie, w yb ieran i n a  każdą 
kadencje w kolei narodow ej, u rzędu ją  po 

i polsku. Pos-owde m ogą przepraw iać po pol­
sku łub po rask u , jako  w językach pok-ew  
n ych. a  w ięc zrozum iałych d ’a  w szystkich. 
D jety  pobierane będą przez posłów ty lko w 

j czasu; trw a n ia  sejm u ; tym  też ty lko o - 
kresie służy  im  praw o bezpła tnej jazdy na

kolejach. N ietykalność poselssa ogranicz; 
się ty lko  do przem ów ień sejmow ych ; po­
za sejm em  podlegają tym sam ym  prawrab 
i obowiązkom, co inni obyw atele. Spraw o­
zdani.. z czynności w Sejm ie mogą być ty l­
ko rzeczowe i za w iedzą władz policyj­
nych.

O pracowaniem  takiego planu  powinna 
się zająć R ada praw nicza, o p arta  o do 
św iadczenie i wiedzę praw niczą. Trzebc 
w yjść z dyskusji akadem ickich lub frazo • 
sów poetycznych n a  pole pozytyw nego ro* 
trząsan ia  zaw ilej sp raw y wciągnięcia 
m niejszości do p racy  państw ow ej i wyrw ać 
ją  z oezplodnej opozycji.

Przeżyw am y okres an a rch ji w ewnętrz­
nej, n iesłychanego ro zb u jan ia  swawoH poli­
tycznej, podnieconej z zew nątrz. Mamy 
przerażający  przyk ład  z przeszłości, czerń 
się ona zakończy a : konfederac ja  B arska
by ia  za s 'aba . Targowdcka — zbyt le k k o ­
m yślna, a  ludność w iejska obojętna lub na 
■itrciona. po hum ańskn R ezu lta t tych  starć 
był bardzo sm u 'n v . M amy-ż znowu, zatlo- 
w ahra .iąe  się m a’emi środeczkam i niby 
popraw y z'ego, oczekiwać jeszcze gor­
szych następstw  1

DR, ROMAN JAMRÓGTEW ICZ.

W sprawie ustroju w szkolnictwie.
Szkoły brednie.

IV.
Do tego dołączają się dalsze względy, któ .d ru g ie  m niejsze, — ja k  i poć w zgłęden ro- 

rych uie możnu penunaó  przy rozw ażaniu 1 dzaju . Gdyby m ożna w yrazić się porów na- 
1 u s tro ję  szkolnictw a. , niein, to pow iedzielibyśm y tak: różne są

Ii A więc ni ipierw  wzgląd zasadniczy i 
główmy: zuolnosci ucznia. Te są  rozm aite  tak  
pod względem  rozpiętości — jedne większe,

drzew a owocowe, a różnią 8ię n ie ty lko  rodza­
jem : jabłonie, grusze, śliw y itp., lecz także 
i w artością (rozpiętością) gdyż z jednej i te j

.'W. R \O R T .

-Now y Zw ią ze k ,
Prezes N ajw yższej Izby K ontro li, pan ' 

J a n  poczeiw insk i, obudził -się i stw ierdź: 1 
tępo, że na kalendarzu  Kartkowym  .lasta l 
nuw y dzień. Zerw ał się z drańciw ego łóżka i 
oglądnąw szy ‘ zo ściśniętem  sercom, duże ł a - } 
ty  u a  w yśw iechtanych sx>odniach i dziury  w 
bulaoli, u b ra ł się szybko, aby  nic spóźnić się 
n a  zapow iedzianą tego dnia ogólno państw o- , 
w ą kon tro lę  w szystkich Izb K ontro li.

Połen dum y i godności wyszedł n a  zuoel- '
... n ie  w yludnioną ulicę, o m iju jae  .skrzętnie ba- ' 

jo rk a  ui ezno, aby nio n ab rać  w-ody do dziu- t 
TłtwyoH butów  i w m yśli p rzeb iegał re tro  [ 
spektyw nie. ko leje  sw ojej niezw ykłej i z&: 
w ro tne j k a r  je r  7- urzędniczej. Czasam i w yda 
w alo m u się, że je s t  to ty lko  sen, k tó ry  la ­
da chw ila p ryśn ie  i że tw ard a  rzeczywistość 
s tan ic  m u przód oczami. Bo i jak że1? .. Ze. 
zw ykłego lekarza  m ałom iasteczkow ego z o - . 
s ta je  rap tom  m ianow any dyrek to rem  wiel­
kiego banku  rządowego!... P raw da, że c z a s y ; 
ły ,y  wy ją tkow e „i że lekarze by li m ile wi- j 
<!z;an i w sforach m iarodajnych  .. P ro  wda, ż< 
później p rzyszła  jeszcze pom yślniejsza ko 
n j jn k tu r a ,  kiedy to  został m ianow any m in i- 1 
Birem Gorzelń i Browarów’ i że teke te ob jął I 
w tyoh sam ych portkach  i butach, k tó re  m a . 
obeonio na sobie — ale  żeby fak ty  tak  szyb 
ko szły  po sobie, na to nie był nm  Poczci- j 
w iński naw «t przygotow any... P am ię ta , ja k  | 
dziś, kiedy to pewnego d n ia  został desygno­
w any  na  nadzw yczajnego kom isarza do Ta 
p au ia  zlodzieji. Ma te j  eksponow anej i za 
szczytnej T>lncówTce w y)rw ał przez k ilk a  mie­
sięcy, w tych  sam ych spodniach 1 ł)ulach i 
dokazał tego, ża w ięzienia zapełn iły  «ie zło- 
dzhi.iami z najlepszych  sfe r  tow arzyskich i 
p a tr jo ta m i. < k tórych  n ik t nie byłby  puwio- 
dziel. że »a złodziejam k gdyby n ie  byli tak  
w ielkim i złodziejam i. M iano mu w prawdzie 
za złe, -'O kazM pozam ykać ludzi, k tó rych  za 
sługi d la  k ra ju  by ły  stanow czo większe, niż

kw oty przez n .ch  rozkradzione, ale szczę­
ście szło w ślad  za nim  i p a r  J a n  zasiadł w 
tych  sainycn po ła tanych  spodniach i po d ar­
tych hutach na  fo telu  prezesa N ajw yższej 
Izby K ontro li.

Szedł wiec z dum ą, rozp iera jącą  11111 
p ierś  pod kam izelką, przerobioną z pokrow ca 
s ta re j kanapy  i w m yśli tr jum fow al ze sv o- 
icli n iesłychanie szybkich skoków po d ra b i­
nie h ie ra rc h ji urz dniczej.

Jedno  tv lkp  mocno go dziwno. Pom im o, 
że by ia  już  dziew iąta rano. ulice były  zupeł­
nie puste. T ram w aje  nie kursow ały, żadoe 
aui,o nie ochlapało go błotem , żaluzje sk iń*  
pów b y ły  zapuszczone, b ram y domów poza­
m ykane, okna zasłonięte — żaunegc ruchu, 
żądnego gw aru , żadnego człowieka n r  ulicy, 
an i śladu  życia! P u stk a  i m artw ola. jak  gdy­
by' m iasto  wym arło.

Po opuszczonych, cicliycti i zda się, eia 
gnących się w nieskończoność ulicach, dud­
n iły  jego kroki, odgłosem kroków spóźnione 
go przechodnia, w czasie m roźnej, cichej 
nocy .

N agło oczy jego zatrzym ały  się na sze­
regu ogrom nych afiszów, w idniejących na  
m urach  kam ienic.

P rezes J a n  Poczciwiński p rze ta rł swojo 
sta re , porysow ane binokle i otw orzył usta, 
zę zdziw ienia wielkiego.

„Rodacy! — czytał pan prezes Na i wyż­
szej Izby K ontro li. — P rzeb ra ła  się m ia rk a  
i nadszedł czas, kiedy sam i m usim y zadecy­
dować o sobie! ly lk o  s iln a  o rgan izacją  m o­
że nas u ra tow ać od system atycznych  prze­
śladow ań i gw ałtów , pod k tórych  obuchem, 
żadun szanu jący  się złodziej nie je s t w ita- 
ine wyżywić siebie, an i r>wo.iej rodziny. Ro­
dacy! To chodzi o by t kilkudziesięciu railjo- 
nów zlodzieji, bez różnicy narodowości. v j  
znania, czy przekonań politycznych. I*ziś 
postanow iliśm y na znak profesRi opuścić 
m iasto  i zebrać się na Polu E lekeyjnem , 
gdzie uk nsty tuu je  się „Ogólno-pansfwowy 
Związek Zlodzieji". S tau iem y się n a jpo tęż­
n ie jszą  o rgan izac ją  w k ra ju ; o rgan izacją, 
k tó ra , św iadom a sw ej liczebnej p-zew agi.

skonsolidu je się ja k  jeden mąż i podejm ie 
walkę z m niejszością k tó ra  nie chce zrozu­
mieć, że zlodz’eje są liczebnie przew ażającą 
klasą społeczną. P ro tes tu jem y  n a jenerg icz­
n ie j przeciw insty tucjom  prokura to rów , sę­
dziów ślodeuycW kom isji sejm ow ych i Izb 
k o n tio li, k tórych czynności godzą w najży- 
yąJiiic jszc  in te resy  zh)dz:e ji i by t ich ro­
d z in 1 Żądam y natychm iastow ego uw olnienia 
z krym inałów’, wszystkich zlodzieji i ich 
spójników, z wyłączeń Ton zlodzieji kieszon­
kowych P ię tn u jem y  wszelkie rep resie  prze­
ciw jsioćlzTjoin na w ysokich stanow iskach, 
jak o  gw ałt, popełniony przez nielicznych ire -  
złodzieji, nad większością złodzm jską! Żą­
dam y rep rezen tac ji złodzT jj w Sejm ie. w 
R adach m ;ejsk;ch. sam orządnen itd.. procen­
towo do ilości złoc!z5eji w państw ie. Rodacy! 
Jaw cie  się licznie, a garstm . naszych \\’ro- 
gów zrozum ie w rńszv e. że ..Oeóino państw o­
wy Związek Z lo d z ie ji' rep rezen tu je  w ięk­
szość ludności, k tó ra  nio pozwoli się bez­
karnie. (wtrącać do k ry m ;nalu  i teroryzowRĆ 
przez g rupkę ludzi, rho rznec^h  w sk an d a li­
cznie podartych  ruu-fl-ach i h n n ;o'>n;e r» 'a - 
tanynh liutaoh! Dzii-ń roznraw y z naszym i 
v\rrogam i zbliża sód W szyscy za jednego, je ­
den za wsz7*stl:icb!“.

P an  prezes J a n  Poczeiw inski itr ze ta r ł  
oczy i oparł się o nn ir ze wzruszenia. P o t 
ś m i e r t e l n y  operlił mu czoło.

— Jestem  zgubiony! — p o im śla ł. — Tt 
spodnie i buty, to a luzja  do mni*1.

W te j chwili zadudniły  g a p ę ś  k rek i. Phn 
prezns Poczeiw inski og lądnął się. d-żac na 
eałem c!ele i u jrz a ł przed sobą dwóch wy­
tw ornych panśw .

— K tó ręd y  na  Pole E lekcji?  — zapy la li 
szybko obaj panowie.

— Czy panowie n o że  bp'p=z > na wiee 
„Ogólno-państwowego Związku 7d ri/m ji"?  — 
zapy ta ł trzęsącym  się głosem pan prezes 
Poczciw iński.

— Tak. Jesteśm y  delegatam,: zlodzieji 3 
aka.den'lekiem  w yksz ta łceu ien

— Bardzo mi przyjemnie! — odparł pan 
nrezes. — Pozw olą panowie, żę ich popro-



aajnej jab łon i. otrzymam* jeuao mudenie 
tiiue, zdrowa, inne innie, siąka. i  „ab z arzew 
tegusaur-ego rouzaju, wysianycJU na te j sa­
mej glebie i jednakowo pieięgnowauycn. 
jeune rosną wirowo i silnie i ży^j długo, in ­
ne rosną woiniej, słabiej i nie ■ochouzą do 
tego stopnie rozwoju, co pierwsze, mimo sta­
rannej opieki, a  nie doszli dlatego, że nie 
miały takiej, jak  tam te, siły żywotnej, tak 
też ozie.je sit; w każdej szkoie. jedne ozieei 
rozw ijają Sie debrze, zdrowo i dochodzą do 
wysokiego, bo akademickiego st< pnia rozwo­
ju, innę, mimo te j samej opieki rozw ijają 
sio wolno, słabo i nie mogą doprowadzić do 
tego stopnia rozwoju, eo tam te, i.o nie miały 
tej, ec one, siły żywotnej a>_ą zdolności 
słabsze, ich rozpiętość jest ..ejsza,

Ale różny też jes t rodzą-, zdolności. Jed- 
ni łatw iej nczą się języków, innym  mniej 
trudności nastręcza m atem atyka, inni zno­
wu chętniej p rzysw ajają sobie wiadomości 
przyrodnicze, albo historyczne itp.

Stąd ‘eż dąwiośei do tworzenia różnych 
typów szkól ogólno-kształcących jedne ą 
filologiczne, tu dominuje nauko jeżyków, 
inno m atem a^ezno-przyrodniezc, tu panu ją  
nauki przyrodniczo i m atem aiyka, inne wre­
szcie tworzą typ pośredni... Zasadniczo' Więc 
spraw a prosta, wedle rodzaje zdolności przy 
dzielą się uczniów do szkól różnego typu. W 
praktj-ci jednak w yłaniają sic - trudności. 
Oto mali. ilość m iast może się zdobyć na kil­
ka szkół, tam  więc, gdzie jest jedna tylko 
szk da, będzie napełniuiia przez młodzież bez 
względu na rodzaj zdolności.

D raga, ważniejsza trudność tkwi w tern, 
żo określić term ie różniczkuwaniu młodzie­
ży nie jest rzeczą twą. W okresie 3—10 ro­
ku dzieciak nie objawa jeszcze zdecydowa­
nego kierunku zdolności, rozdział więc prze­
suń ić trzeba na później, a pierwsze lata 
nauki g im nazjalnej należy uczynić wspólne- 
mi dla wszystkiej młodzieży bez względu na 
rodzaj zdolności.
Otącł powstała t. zw. podbudowo, obejm ująca 
trzy  klasy, podbudowa wspólna, po ukończę 
niu której jedni udają się do szkół m atem a­
tyczno-przyrodniczych, drudzy do hunmni- 
sty.iznych ,nni do klasycznych zrelormowa- 
nyoh, a tylko typ  dawny (klasyczny) uczy po 
starem u iak, jak  przed Wojną.

II. Z i.em ląe2> się fak t znany, że zdol­
ności każdego dziecka rozw ijają się stop-

wadzę, gdyż sam się tam  wybieram. Chciał­
bym mianowicie, jako szczery rym natyk 
sOgolno państwo ,vego Zw iązku Złodzie-ji", 
postawić wniosek uchwalenie srnneiaji
dla tych wszystkich wyższych urzędników 
państwowych, którzy w źle pojętym  intere­
sie sin by narazili panów ' na różne nieprzy­
jemności.

— Oczywiście, że taki wniosek omżciny 
tylko poprzeć! — zawołał jeden z panów.

— To nawet jest w nteresie naszego 
Związku —- rzekł drugi. — Ru ej a stanu na­
kazuje nam bowiem iść inteligencji urzędni­
czej na rękę, aby ją  pozyskać dla współpra­
cy w zarządzie, gdyż inaczej muglibyśmy ła ­
two zostać . zmajoryzowani przez nieukwali- 
fikowanyoh prosiaków, którzy dostane się do 
naszego Związku z t.ągo iylko tytułu, że 
gdzieś ukradli bochenek ehleba ze strag a­
nu, kd) grudkę węgla z wozu.

— Więc panowie będą łaskawi jmprzeć 
mój wniosek o aiiinestję? — zapytał hamo­
wanym z radości głosem pian prezes Poczci- 
wiński.

— liozwątpienia! — odparli obaj tleJc- 
gaci.

Z pobliskiego Fola Llekc.r dochodził po­
tężny r>zum Huk i bełkot-. niby wzburzonego 
morze.

Tc nieprzeliczony tłum  i t,hv am ł rezolu­
cje „Ogólno-państwowego Związku Złu­
dzi cji".

niowo. % biegiem lat, tycze w ó  tt; 
nie postępuje u wszystkich dżitfći jednako 
iro. VI dodatku mani-y dwa Jm n n k i rozwc- 
‘u, 1 ic ru o .i «ależnc od siebie: fizyczny 1 

i umysłowy. Każdy z nich absorbuje k ie i-n ek  
drugi, trzeba więc pilnie uważać na to. ktć 

I ry  z M eruhków m a w da: ym okresie życia 
1 przewagę i wtedy, obniżyć w ym agania w 
, drogim , a  w żadnym wypadku nie pizeeho- 
, lowywaó „ni w jednym, ani w drugim. 
Szczególniej ważnym jest okicb t  zw. cloj- 
zewąnia, czyli pok witania, oiaes, w ym aga-1 

„ący tak a ehtopoóy jak n dziewcząt zdwo­
jonej tresk i i opiek*. W okresie tym  ...j-ę- 
pu je  a nażdego ogromni, zm iana *ia całej il- 
n ji, tam że rodzice zdumieni nie poznają 

i własnych dzieci. W tym czasie otoczyc trze- 
na dzieci i większą opieką poa wzglęaem 
fizycznym (zdrowotnym), „aó im staran ­
niejszą opiekę m oralną i oslauić tak  tempo, 
jak  i „kalę wymaga*, w nauce. Kczwój bo- 

. .idom fizyezny pochłania teraz przeważną 
1 ilość sił, zamęczruiie dzieci nauką jest w tym  
czasie bardzo szkodliwe.

Liczyły się z tym  faktem  dawne szkoły, 
k lasa ezw aro  gimn azjalu; na tet >kręs cza 
su przypadająca była jedna z ła ta  iajszych 
nic liczą się z ty ir stanem  szkoły ;n»szc 
obecne: klasy czwarta ! p iąta są według
obecnych planów lajeięższe ze wszystkich 
i skutek mamy: gdy np. w roku szkolnym ,
1022—29 nie otrzymało promocji w klasie 
pierwszej 15.7 pre., w klasie ósmej 14.5 prc., 
i,o w czwartej przepadło 20 prc., w piątej 
19,1 prc. Na ten fak t trzeba przy układaniu 
planów zwrócić szczegół a n v a g v i nie do­
puścić do tego, aby młodzież napotykała na 
większe trudności w tym  czasie, w którym  ze 
raględr. na wzmożony rozwój fizyczny r,ale- 

! źy sic? jej nlfifa* (Dok '

TOWArtZ.O C H RU N  Y  
=  P R A W N E J  =
w sprawach skarbowych I adtntni* 1 
»tra«.yinych we Lwowie ui. tycza* | 
kowska i. 9. Siły fócnowe. Sporządzą 
pisma i zeznania — liiterwenjuje. 1
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Bohaterom
P0ib(ftyui pud Rdruńrzą,

\ l  okazji sprowadzenia Ich zwłok do Pruski). 
\Vrai-acie aby spocząć na ojczystej niwie 
W woln«j Polsce, o K tórą każdy z  Was się-

bit
J a k  syn praw y o Matkę, nic żałując sił '  
Oraz krwi, w bohaterskim  serc Waszym.

porywi*
Świat u jrzał, że duch dawnych kvei.owyeb

Rycerzy,
Broniących przed wrogami -odzinnych

rubieży
Żyje w Polsce i zawsze... wiecznie będzie żyli
«*ak ongiś przed Tatarów  niszczącą ązarańezą 
Nib za rżał żaden Polski prawowity ey.i. 
Choć nieraz w serce wżerał się najeźdźców.

klin
Tak samo nie zadrżeliście Wy pod Paraucwt. 
Na ostrżapb szabel clawę polskiego orąża 
N'«śliście, Polak bowiem ginie, lub...

' i. zwy.cięzai —'
Niesmiei-telną więc sławą okrył W as ów-

czyn —
Marzeniem Waszem było Polskę

Zw irl wyuhwstais 
U jrzeć kiedyś, dlatego na każdy Je  zćw 
Szliście w ni i większy ogień by przelać swą

krew.
i oto kiedy słowo już ciałem się stało 

W y ni zawsze zamknięte mieliście powieki, 
C iała W- sze przygarną! k ia j obcy, daleki. 
W ichr Wam tylko na groby o Polsce niósł

śpiew! —
I cę:: Polsk t-M atka zątisze c Was pam iętała. 
Choć byliście daleko i dziś właśnie tu 
Do Ciecie W as sprowadza, do wiecznego snu 
Tu będzie płakać rzewnie nieraz 1

Zm artw ychwstała 
I  Zraszmc łzami grobu synowskiego płytę. 
Na której- zlotem słowa zostaną jm r j te  
„Tu leży Skarb mój świętyi — Cześć

oadajcie mu!,; —

z  podl uwures kolejawegu na cmctilarz Obrońców Lwowa.

H£R0ATA RIE0LA

(U) Szczątki bonaterów z pod Rarańczy 
w m ary miasta Lwowa przybyły wieczorem 
w piątek na g.ówny dworzec kolejowy. Ofi­
cjalnego powitania zwłok Legionistów na 
dworcu nie było. Przybycia pociągu oczeki­
wał radca koiiojowy Gillek z personalcm służ 
bowym, oraz przedstawiciele, wojskowości v 
czioiiKowie Małopolskiej Straży Obywatel­
skiej. Czarną trumnę wniesiono do sali recep­
cyjnej na dworcu, przemienionej w- kapliczkę. 
U trumny straż honorową zaciągnęli żołnie­
rze i kolejarze; a nadto M. S. O. Po odprawie 
niu modłów za spokój dusz Poległych przez 
ks- Panasia, superiora Legionistów, publicz­
ność poczęła odwiedzać zwłoki.

Razom z zwłokami przywieziono 320 
wieńców, które rozmieszczono na ścianach 
sali recepcyjnej i klatki schodowej.

W sobotę rano pierwsi z. hołdem przybyli 
kolejarze, składając wspaniałe wieniec od Pol­
skiego Związku Kolejarzj i Związku pracow­
ników urzędu ruchu. Następnie imieniem 
Związku oficerów rezerw y wieniec złożyli 
pn Hoszowski i K?ascwsŻi, a dalejswojewoda 
dr. Ctórapici! imieniem RmkIi ącaeraij 
Sikorski imksriieui i). O. Kj i f l . .  (jlncłiOws.k!,

komendant garnizonu lwowskiego l pułk. Hau 
deK, komendant miasta. W  ciągu całego dnia 
przybyw ały tam liczne delegacje lwowskich 
insty tucji i stowarzyszeń z wieńcami, a nad­
to tłumy publiczności. Wieczorem lociągiem 
waiszaw skłm  przyjechał generał Haller, kió 
ry nezzwiocznie po opuszczeniu wagom utlaf. 
się do sali recepcyjnei, gdzie na trumna: zło-̂  
żył wieniec i przy mej zatrzym ał się pr/.e;: 
czas dłuższy.

W czoraj wczesnym rankiem mimo wiel­
kiego mrozu na główny dworzec kolejowy 
pospieszyły tłumy publiczności, b y ' stamtad 
szczątki Bohaterów odprowauzic na wieczny 
spoczynek -Jo mauzoleum narodowego na 
Cmentarzu Obrońców Lwowa.

Przed dwo-icem ustaw i!a się kompania 
honorowa 40 pp. z muzyka, ssw sdron ułanów 
z muzyką, a dalej oddziały Obrońców Lwo­
wa, Strzelców, Legionistów, Hallerczyków, 
M. S. O. i Sokołów, reprezentanci władz, woj 
skowośei i miasta, ora? delegacie pułków gat 
nizonu lwowskiego. W sali recepcyjnej i 
klatce schodowej zjawili się: wojewoda dr.
(iarapieb. wicewojewoda Eckhardr, bispcktor 
armji gen. Norwld-Neugebauer, gen- Sikorski*'
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«en Józsf Haller wi ...prezydent n iasta  dr. 
Stahł, ks. kapelan Panaś. . Malinowski, 
Sen, Zieliński, lekarze pułk. ur Kończacki i 
f.ułk dr. Lct, pułk- Zawish wski, pułk. Hau- 
aek, puik. Żebrowski, kpt. Kiink, kpt. Romań 
ski. Dusei. konsul czarki Stilip, dyrektor poli­
cji dr. Reinlender-' komendant wojewódzkiej 
policji iusp. WiczyuSKi z zastępca swoim pod* 
inspektorem dr. Yorwlńskim, prezes Dyrek­
cji kolejowej iuż. Prachtel-M orawiański, pre­
zes poczty Duiczynski, prezes Izby Skarbo 
wej dr. Pollak, w icekurator Janelli, wizytator 
Wkwicki, wielu posłów i senatorów, reprezen 
tantów różnych organizacji i stowarzyszeń

Egzekwie przy trumnie odprawił ks. in- 
. tulat Zajchowski w asyście kapelana ks. uia- 

łora Bomoasa i licznego kleru, (idy  żołnie­
rze wynieśli trumnę, imieniem miasta i Rady 
krótkiem przemówieniem szczątki Bohaterów 
powitał wiceprez. dr. Stahł, poczeir. trumnę 
umieszczono na lawecie działa, przystrok-ne- 

- ko  zielenią...; ..
Z m iejsca rszy ł olbrzym i pochód, 

si«, esaio którego szła reprezentacja, M. S, 
O. i  pp. W eberem  i  Ostuśzewskim  n a  <ae> 
Se. N astępnie jechał .szwadron ułanów z m u 
syką, sala kom pan ja  40 pp. z m uzyką, hu ł- 
e.e ackolno przysposobienia wojskowego, 
sokolstwo, M. S. O., kolejarze % sw oją or 
kiest-rą O chotnicza S traż  Ogniowa, M iejska 
S traż  P ożarna, cechy, o rganizacje narudo  
we, Zw iązki społeczne, Obrońcy Lwowa, 
Związek S trzelecki, Legjom śei, H a lle rc z y ­
cy. D alej za rydw anem  z w ieńcam i kroczy­
ło  iiezne duchow ieństw o z ks. in iu ła tem  
Zttjehowskim  na czele, a  za law etą ze zwło­
kam i po wyż wym ienione już osobistości 
> Bum m ieszkańców.

W śród gęstych szpalerów  publiczności 
Kondukt pogrzebowy n r zeszedł u l ic a m i: 

zialyńskioh, Szeptyckich, M ickiew icza, 
.Jagiellońską, Legj<móv, placem  M ariackim  
na ulicę P iekarską . U  w ró t cm entarnych  
nadejśc ia  zwłok oczekiwał z asystą ks. ar- 
(lybiaKup 'leodorowłcz.

Ou bram y  podoficerow ie n a  ram ionach 
sw ych rum nę ponieśli n a  cm entarz Obroń­
ców Lwowa T u w kap licy  mszę żałobną 
odpraw ił ks. kape ian  Panaś,

T rum nę złoz >no pyrzed specjaln ie w y - 
m inow anym  grobowcem, n ad  k tó ry m  wzno 
si się. duży krzya uębowy z napisem : „Boha­
terow ie d ru g ie j brygady Leg jonów' Pol- 
s k ie t ,  polegli v walce z Auafcrją i N iem ca­
m i di lutego 1918 poo itarańczą . ITchyi czo­
ła przed procnam i Oorońoćw Polski".

P o  nkoriozoayeh m odłach przem ów ił 
wojewoda dr G art pich im ieniem  R ząd u , 

tC.Aa-» p rz em aw ia li: pułk. G łuchow ski
im ieniem  garn izonu  lwowskiego i by ły  ko­
m en d an t B ry g ad y  k arp ack ie j gen. .Józef 
H aller, ’ ' i i. •,
rrum nie -

r ^ ^ j a c i e i  d z i e c i  1 p e d a g o g ,

Dina 17 lutego uptynę.o sto lat ou śmierci 
Jana H enryka. Pescaiozziego. Jako sj u chi- 
rurga urodził się Pestalozzi dnia 12 stycznia 
i746 r. w Zurychu i poświęca s,ę najpierw 
teologji i prawu. W krótce jednak oddał się 
w' zupełności reformowaniu wychowania pod 
wpiywer.. książki Rousseau a „Emile". Zakła­
dał szkoły i instytucje wychowania dzieci.

napisał cały szereg książek pedagogicznych, 
Restalozzi uważany jest za uajv/iękozego pe­
dagoga świata, — Rycina nasza przedstawia 
aom wiejski Kleegarten w kantonie berneń­
skim, gdzie Pestalozzi wyuczył sie gospodar­
stwa rolnego, aby poczynić ulepszenia w  upra 
wie roli. — W  owalu portret wielkiego pe­
dagoga. .

Sensacyji
m a ł ż

jna tra  jedte
m a i t e ń s l i a .

‘jTagiezna śmierć głośnego tenora Opory 
wiedeńskiej p. T ra ja aa  Grosayeseu, o któ­
rej telegram y doniosły poruszyła całe mia­
sto. Giosaycscn bjrł bardzo popularny i jed­
nym z ni jsym paiyezniojszych artystów  tu-

(Od naszego korespondenta).
Wiedeń. 16. lutego, i lek jego talentu. Niul: c się u boku choro*

witego męża, s  .uK tł, zbliżenia do pięknego 
tenora. Osiągnęła cel. , W ywiązał się stosu 
neir miłosny między panią Caltun a  pan m 
0 ro8,«."escu, a p. Gąltun patrssa* przez palce, 
Uznał, że jako człowiek cierpiący nie mą

tejszyon, ponadto jednak okoliczności wśród prawa zinusió mioda kobietę do rezygnacji

U oceni zaintonowali: „Spij żołnierzu 
w ii).miiyip grobie!“. WoJsko zwłokom od 
rłało nonory generalskie i przy 'dźwiękach 
hymnu narodowego złożono trumnę w gro­
bowcu, zasypanym następnie kilkuset wień
eatm.

Zdjęcia io toftra ticzne z tego pogrzebu 
,>odam> w ju trze jszym  num erze „W ieku 
Nowego**.

K A W A  M E W A

- tó rj ji', ten ałedwie 92-1 etui a rty s ta  zna­
lazł śmierć słusznie budzą ogólną sensację. 
Umarł, jalclSy aa  .nenie otw artej, w jednej 
ze uwyeb ról. Wśród gwałtownej sceny mał­
żeńskiej żona zazdrosna chwyci za rewolwer 
i zab ija „ęża jednym, jedynym' strzałem  
oeinym. H iscorja togo shasznegm dram atu, 
którego ostatn i ak t tak wstrząsające wywo­
łał wrażenie, godna jesl opowiedzenia. — 
A więc:

Akt pierw szy Rok ii(18. W m ałej micj-

z ^ycia, zap rzy jaźn i się nawet ze swoim ry ­
walem, ‘ który stał się częstym gięciem w 
aomu Cnltundw.

A kt trzeci Caltunowie się rozwiedli. P a­
ni Nella i p. Grosa/esen wynajęli wspólne 
mieszkanie i pewnego dnia wzięli ślub. We- 
soiy, dobroduszny i dowcipny Grosavescu 
udał sie wprost ze ślubu dc tea tru  i zakomu­
nikował kolegom n iwinę „Słuchajcie, ożeni., 
łom się dziś z moją żoną'. S ław a i powodze­
nie młodego te n o r , rosły. Gros ł  «cu prz«-

4

soowośei na granicy węgiersko-, um nńsklej niósł sie już z „Volksoi>er“ do MGelkiej Opc 
żyła poważana rodzlue Koyesti. Bywi i tam ry  państwowej i występywał w gió uych 
eztjsto młody przystojny oficer p. Caltun rolach, zn tępu jąc  bardzo często głośnego^ 
który się bardzo podobał pannie domu. 20- ale grym ąśnegc, T iccavera. Zn Każdy wy 
letniej Nelli, ślicznej b unetce . i>ełnej tom -' stęp otrzym j r/ał 900 szylingów (9 miljonów 
peram eniu i wesołości. Zakochała się w pięk- i koron), a miał kontraktowo zagwarantow a­
nym k ap itjiiit i oboje się pobrali, Szczęście nveh co najm niej 6 występów miesięcznie, 
było krótkie, bo p. Calm n musiał wrócić na Faktycznie występował częściej, tak. że ubok 
pole bitwy, gdde odniósł ciężką ranę. Po powodzenia artystycznego miał także dochód 
przegranej wojnie Kovestowie przenieśli się bardzo ładny. I  w pożyciu małżeńskiem był 
do W iednia a wraz z nimi także młodzi Cal-1 szez-śliwy. W r. 19L* urodziła mu się córecz- 
tunowic Tu urodziła im się córeczka, 8 -1 ku Grosavesc« był bardzo pilny, śpiew ał w 
letn ia dziś Renata. Ustawiczna choroba mę- j trzech językach — po rumuńsku, po demie 
ża, ;tóra była następstwem ran, poniesio- cku i po włosku — wciąż się uczył, kształcił 
nyets w wojnie, wpłynęła bardzo mekorzy- j i prawie nigdzie nie bywał oo za teatrem  i 
stnie na pożycie małżeńskie. Pani Nella za- ; domem swoim. Żył tylko dla rodziny i dla 
ozęła, sie nudzić. teatru.

A kt drugi: Rok 1922. W przedm iejskiej Akt. czwarty Grosavescu zyskuje eorac
„Volksoper“, która była daw niej pierwszym | więcej sławy i sym patji. N ietylko podbił ki 
etapem sławy i lcarjery wdelkich artystów  j oczekują go po przedstawieniu przec, te- 
— także p. Jeritza  tu ta j rozpoczęła swoją atrem , aby mu urządzić owację, ale jńęktiy, 
k arje rę  niez.ryefą — występował jako gość sympatyczny młody tenor liryczny sta je  sie 
młody, okoio 27 łat liczący baidzo sym pa-1 lwem salonowym i jednym z hi ipopular- 
tyezny tenor z Rui.m nji, T ra jan  Gro3aveseu.' nicj.szycti n-tystów w Wiedniu. Nie może
Śliczny głos, szlachetne rysy twarzy, wspa­
niała postać młodego arty sty  zdobyły mu

wprost pudołać wszystkim zaproszeniom na 
kolacje i herbatki. Jeśli- jakieś zaproszenie

odrnzu uznanie prasy i publiczności. I  mJo- przyjął, to szecP zawsze v towarzystwie 
da pani Nella Caltun należała do wielbicie- żony. Mimo to jednak pani Nella stała  sic
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zazdrosną, tak  drlece, te odprowadzała go 
nawet do teatru , by walu w j :g garderobie 
a podczas przedstawienia perlusjrow ala ca­
ły parkiet, czy tana nie m a jak ie jś  p rzy ja­
ciółki męża.

T ru jana Grosat esctt to  zachowanie cnę 
żony zdenerwowało wkóńeu, tem bardziej, że 
m io o  nadzwyczajnej czujności żony, prze­
cież utrzym ywał przyjacielski stosunek z 
jak aś  młodą, piękną kobietą i również mę­
żatką. P arę  miesięcy temu przyszło z tego 
powodu między tenorem a jego małżonka do 
bardzo gwałtownej sceny i Grosavcscu opu­
ścił uom, grożąc, że więcej nie wróci. ii-l 
się do swego przyjaciela i iinmtesarja Hen; 
l-yka i.auiersteina i w największej iry tac ji 
zawołał: „Nie wytrzymał, dh ej tego nadzo­
ru  i tego więzienia małżeńskiego. Nie wró­
cę do tej kobiety, m usbz mi w ynająć mie­
szkanie w hotelu*4. Im presarjo  go uspcka.,ai 
i udało mu się rzeczy wiście małżonków po 
godZ'Ć.

Od tego czasu sceny w domu się wpraw­
dzie powiarzały, ale nie przychód z 'P  do 
zbyt gwałtownych ekscesów, może dlatego, 
że pni Grosavescu znajdowała się w odmiem 
nym, oczekiwała w styczniu rozwiązania i 
była bardzo zdenerwowaną, obawiając się 
eieżkiej o reracji. I  wtedy stało się coś cie­
kawego. Grosaveseu zapewniał żonę, że 3? 
Kocha, ubóstwia że jest ;e j wiernym i_ na 
dowód pokazał je j reswojwe*, który właśn e 
kupił „Widzisz — powiedział je j — tym re­
wolwerem zadam sobie śmierć, gdyby się 
tw oja operacja źle skończyła a tobie coś nię 
stało**. Przeniesiono panią Grosaeeseu do 
sanatorjum , gdzit pow=?a nieżywe dziecko.

A kt piąty. P an i Grosavescu wraca „o 
trzech tygodniach do domu, ogrom n'e zde­
nerwowana, czyni mężowi wyrzuty, że z po­
wodu utrapień, które je j spraw iał, dziecko 
przyszło nieżywe na świat. < iceny _ inałitń - 
ikie przybierają coraz gwałtowniejsze roz­

m iary, Grosavescu szuka uspokojenia u 
przyjaciółki poza domem. W poniedziałek 
14 bm. w ystąpił w „Rigoletto*- j. następn'e 
udał się na bal „Coneordji'* wielki bal pra- 
„y, ale nie był w h morze. Dlaczego? Czy 
ja k ’*eś przeczucie! Nie, ale tego wieczora 
m’°l przykre zaiśeio. W antrakcie stał za 
k disami obok arty stk i pni Palilm. k tóra 
trzym ała w reku karty  do gry. potrzebne w 
następnej scenie. Dla żartu  wyciągnął Gro- 
savescu jedną kartę a koleżanka widząc tę

kartę, zaw k ła :  „As tref?  To znaczy
śmierć**. N iefortunny ten ża it tak zdener­
wował artystę, że już w następnym  akcie 
nie mógł grać swobodnie, prosił o różne 
skrócenia i stracił hum or — na zawsze. N a­
zaju trz  m iał wyjechać dc B erlina na gościn 
ne występy, ale to właśnie stało się jego 
zgubą. Żona chciała mu koniecznie towarzy­
szyć w podróży i wszelkie jego perswazje 
miały wprośt przeciwny skutek P an i Gro- 
savescn pakowała awoja bieliznę i suknie 
do kufra  męża. Z irytowany wyrzuca je j 
garderobę z kufra i rdcliodzi, mówiąc, że u- 
daje się do Opery. Pani Giosavescu telefo­
nicznie skonstatowała, że męża nie ma w 
Operze. Poszedł wiec widocznie do swojej 
przyjaciółki. Ale Grosavescu wraca po 
ehwiłt i powtarza się scena z sukniami i 
bielizna pni Nelly A rtysta  znów odradza, 
wskazuje na to, że przecież właśnie prze­
była ciężka operację i raczej potrzebuje 
wypoczynku. Daremnie. Nagle pni Grosave- 
sen przeryw a scenę, i Izie do sypialni a do 
jadalni wpada m ała Renat a 8- letnia, zbli­
ża : ię do a rty sty  i wpła: „Tatko, proszą do 
telefony**. „Nie chcę‘‘ — odpowiada podnie­
cony Grosavescu, ale przecież idzie i już w 
następnej chwili pada śtrz&ł. To pni Grosa- 

yescu  strzeliła. Czekała, z nabitym  rewol­
werem w sypialni na męża i zab:ła go je ­
dnym celnym strza łem  Zbiegła się sm iba, 
sąsiadzi i jakby zdrętwien* patrzą na leżą­
cego na ziemi trupa młodeg< a rty sty  — pa­
ni Grosavescu zaś siedzi apatycznie w fote­
lu, z rewolwerem w ręka, z tym somym rer 
wolworem. który  G rosavescu był km. ił dla 
s ;ebie, na v ypadek uief zez śliwegc prze- 
bmgu operacji żony i na wszystkie pytania 
odpowiada: ..Ja go zabiłam, Cn mnie drę­
czył A re zdajcie m nie“.

Eoniee dram htu. Czy iw ra w d ę  koniec? 
A może ty lk ' pierwsza część. Bo teraz za­
czyna się część druga dram atu. Aresztowa­
no panir Grosavescu. k tóra także na  policji 
puvvtćrzyła, że zabiła męża _ z zazdrości. 
Zgładzają się teraz różni przyjacie’e i przy­
jaciółki i opowmdaja, że prn i Gro?nvescu 
często się odgrażała, że zabije męża i twler- 
dz;ła, że je j się „p-dług ustaw y austriack iej 
nic nie stanie'*. W ręku przysięgłych spo­
czywać będa losy pani Grosauescu. To bę- 
dz:e druga c^ęść strasznego dramat." miło­
snego. Eska.

Saimłiąisiwf prokurzysty i kasjera
Binku Sispociarstwa Krajowego we Lwowfa.

ul.) W czoraj po godzinie pierw szej w 
południe zamarmo>vano policyjny urząd 
śieuczy, że w gm achu B anku  G ospodarstw a 
K rajow ego przy  uucy  K ościuszki jeden z 
m zędnikuw  odebrat sobie życie. N a .y c h -  
m'aSo n a  m iejsce w ypadku udał się k o m i­
sarz B ato rsk i z w yw iadow cam i B an d ro w - 
skim  i  R ychlew skim .

Stw ierdzono fam , że w ystrzał im z re ­
w olw eru odebrał sobie życie Jan  Czyżew ­
ski, p ro k u rzy sta  banku, k tó ry  pe nił łunk  - 
cje głównego kasjera. W czoraj Czyżewski 
m im o św ięta z .aw il się w bankow ym  gm a­
chu, a ko rzysta jąc  z tego, że urzęuniey nie 
pracow ali, ud ał się do jednego z biur n a  
dru idem  p ię trze  i s trze lił do siebie.

K u la  przeszła przez serce, to  eż ś. p. 
Czyżewski zg inął naty ch m iast. Jed en  z wo

źnyeh, uslys; a wszy strza ł, pobiegł do od - 
nośnego pokoju, lecz pomoc jego bym bez­
celowa, gdyż d en a t kończy/ życie.

&p Czyżewski byt żonaty, a  m ieszkał 
przy ulicy św. M ikcnaja ł. 11 a, byt bardzo 
sum iennym  pracow nikiem  i cieszyi się 
wiefkiem  zau /a n k rn  oraz s.ym patją ze stro­
n y  kolegów. N ie pozostawi! on żadnych li- 
i.dw , aoy m ożna wysnuć przyczyn> sam o ­
bójstwa. Cd n iejak iego  czasu jednali z d r a ­
dzał on rozstró j nerw ow y i ezęs.o m ówił o 
sam obódtw ie. Zw.oki jego rodzina zab ra .a  
do domu.

P b  zaszłym  fakcie D yrekcja  B anku  na- 
t.ycnmmst zarządzi.a  prow izoryczne szkon- 
tru rn  ksiąg  i czynności śp. Czyżewskiego. 
Wszys+ko znaleziono w ja k  najw iększym  
porządku.

Wiec bezroliofnycB.
A ntypaństw ow e przem ówienia. — Rozwią­

zanie wiecu. — P o lic ja  opróżnia salę.
(d.) R ada Związków zawodowych na 

w czoraj przed południem  zwoła a  do swej 
ea i p rzy  u liev  Ossolińskich ł 10 wiec b 'z - 
robotnycli. M"ano n a  tym  wipcu powziąć 
różne przygotow ane już  z góry  uchw ały. — 
W śród nielicznej g rupy  bezrobotnych zja

w iła się pokaźna liczba kom unistów  i u- 
kraińców . P rzy b y ł tam  rówmież poseł ko­
m unistyczny  Sochacki.

Gdy liczni m ówcy poczęli w ygłaszać 
przem t w ie k a  o treści kom unistycznej i u- 
żywać zwrotów an ty p ań stw o w y ch , obecny 
rad ca  W agner z D yrekcji P o ‘ic ji wiec roz­
wiążą1, wezwawszy zebranych do o p ró żn ie ­

n ia  sali. Ci jednak  tego n ie chcieli uczynić, 
wobec czego n a  salę wkroczył oddział noli- 

i. cjantó.w pod kom enda .kom isarza K onar

Ongiś.

PIĘK^aT 
ttm I

BEZ KREMU i Pi-DR U I

Przez 50 lat Panie nakładały na skórę kre­
my, przypuszczając, te  potrafią , w ten spos Jh 
iikryć wady cery. Nie wiedziały one, to suche 
kremy, których zasadniczy czynnik jest steary­
na, jak zwyczajne świece, — często wysuszają 
skórę, a tłuste kremy razem z pudrem wytwa­
rzają grubą mieszaninę, która zatyka pory i nie 
pozwala naskórkowi oddechać.

Niedawny wynalazek MTXA — (mięszamna 
Kremu i pudru) pozwala onecnie każdej Pani 
rosiadać p tze z  t e t j  dzień przy iedf*-fćZO- 
w em  nzłożuftfu wspaniałą alabastrową i natu­
ralną cerę. Dobroczynne elementy zawarte w 
MIXA cz; nią skóTę piękniejszą i usuwają z cza­
sem czerwoność skóry. — Od czasu czarującego 
wynalazku MIXA czerwona łub brudnawo szara 
cera została nazawsze usunięta.

Chociażby dziś jeszcze należy zrobić próbę, 
nic się przez to nie ryzykuje, bo gdyby ten 
środek w czeiE.ko’wieK zawiódł lub nie wywo­
łał zupełnego zaoowolenia, gotowi jesteśmy, :sa 
zwrotem tuby — zwrócić pieniądze. Do każdej 
tuby dołączony jest kwit gwarancyjny.

„MrXA“ można nabywać wc wszystkich sto­
sownych sklepach po cenie zł. 6‘— za tubę.

Generalne przedstawiciel­
stwo : A. BORNSTEIN *  Co,
Gdańsk. — Boettcheigasse 
23 -27. Tek Gdańsk 66 — 14.
Konto czekowe P. K. O. Po­
znań 207170

Tylko przy tubach z a -' 
rukiem fir.i.y A. BORNSTEiN 
& Co, dołączony jest sposób 
użycia w języku polskim i 
tylko za te gwarantujemy,
517 Dz‘siaJ

skiego, który przeprow adził opróżnienie 
m iejsca zebrania.

G rom adzących się w u licy  Ossolińskiej 
nićdozwo cnych  wicc-owników rów nież p o ­
lic ja  rozprószyła.

W ła m a n ia  i krzMsżi
we Lwowie.

(d.) N ieznani spraw cy w nocy w łam ali 
się do sklepu Zw iązku K ó ltl: R o niczych 
przy  u licy  M ickiewicza 1. 23, W cd.ug  uonie 
sicn a  k ierow nika tego sk.kpu, G ustaw a 
R ybaka, zab rali oni s lam tąd  różnego ro­
dzaju  tow ary , w artości 800 zł, Również o- 
i ia rą  w ;tiny\yaczy padł sklep b aw a uy A- 
schora ITeinfelda przy  u licy  ZyW iklewicza 
1. 23. Gdy usiłow ali tam  pakow ać m a h- 
ty, spłoszył ich B einfeld . Z ’odzieje, u c ie ­
kając  ze sklepu, z a a ra ’i jedyn ie z szuflady  
150 zł., 1 doi. i 20 niem ieckich m arek  w 
zlocie. r |

D alej w lam ywaczt z m ieszkań 'a I z r a ­
ela F ed era  p rzy  nlicy M;odowej 1. 4 zab ra li 
w ie’e bielizny, a z m ieszkań 'a  Ignacego 
S ichera w R ynku  1. 32 zactawe sreb rn ą  i 50 
dolarów . — W ielką też szkodę wy*-zadzili 
v/ warsz-fade ślusarsk im  firm y  , Pilot* p rzy  
u licy  Zielonej 1. 53, z którego zabrali wielo 
Przyborów i narzędz ' ślu?arsk :ch.

N a szkodę E leonory  Urba.ńskieł, żamic- 
oakaliej przy u łicy  św. Zofji 1. 22, sk ra tlz io - 
no z p iw n 'c5 tonę węgla, Z in e sz k a n :a  
Ignacego IleH era p rzy  u licy  K lcnow ieza 8 
zgm ąl p ’aszcz k rym sk i, w artości 2 000 zł., 
a  z m :eśzkan5a B e n ‘am ina Iśl nera  p rzy  u l. ’ 
Zaina.rstvnow\skiej 1. 23 .skradziono sł^órz-a • 
ną. walizkę, w artości 200 zł. W  gm achu V,
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i jtaniom  «r* ;ciai klftay, Józefo- 1
wi Zimmerowi, skradziono futro, wartości : 
400 zł.

Na-orauasi wczoraj policja aresztow ała:' 
M«ncsa Reissa, liczącego lat 10. bez m iej-1 
aoa zamieszkania, oraz Majera I<eibla, liczą 
cego lat 16. m i .  przy u licy Nenckiego 1. i ł . ; 
za  usiiowai e włamanie się do sklepu b a - 
w atnego Sprince Sonntaga p .zy  ul. Owo­
cowej 1. 5 ; R om ana bracha (ul. Sieirnw- 
skich 1. li za kradzież kosza z j a  ami : Lei- 
faę Glaubharda (ul. Objazd l. 8) za kradzież 
srebra n Arona Friudmanna, zam iesska e - 
go przy n l‘cy Pod Dębem 1. 16; Micha a  
i  Stefana W ygnańców (pl. Go.uehowskich 
1. 9) za kradzież metalu ze strv e in  ; Annę 
Babian. za kradzież b ie lizn . u Elżb‘ety  
H iischow ej; oraz Paw  a B : inego, lycęjtce- 
go l a t  25, z ł  kradzież kuferka z rz '■zami. 
będącego w.&snośeią Grzegorza Z uszy -
a^yna.

SYM POLSKI VALENTINO jeszcze kilka dni, w przepięknym dramacie:

D2IEWCZĄTK0 2 PRATtRU". I *™-m> !>1Od dziś bilety ulgowe i wolne ważne. Początek o rrodŁ 3'30

13883

d tę ity  p o . ' i t z k w 3 .
Anglia również cłice nam dać pożyczką.

(Telefonem od naszego korespondenta).
W arszawa, (j) W  londyńskich ko jch  ban < go angielskiego i am erykańskiego w

f | NADESŁANE, j A
te %

Szczytem past Co 
zębów wszędzie 

Chlorodont jest, 
b ył I będzie.

i.owych -  jak donosi dzisiejszy „Ekspress 
Poranny** — pow stała inic atywa-.w kierunku 
rywalizacji z amerykańskimi sferami banko- 
wemi i obecnie zwrócono się stamtąd 
do rządu polskiego z pew na ul propozycjami 
poż> czitowemi, sięg%ącemi sumy 150 miuo- 

nów dolarów.
Rza.d polski, nie wdając się na razie w szcze- 
gó y, oświadczy!, źe rokowania w tym wzglę 
cizie mogą być prowadzone tylko bezpośred­
n i ,  i to po porozumieniu się z tymi czynnika 
mi, które występują obecnie w sprawie po­
życzki dla Polski w Ameryce W odpowiedzi 
na to oświadczenie wyloniia się 
koncepcja porozumienia się św iata finansowe- 1  środki obrotowe. Rokowania w toku

celt.
wspólnego pokrycie pożyczki dla Polski,

0 ileby rząd polski zgodził sie skonwertować 
zaciągnięte poprzednio pożyczki Dillonowską
1 wioską. Ostateczna decyz.a rządu zależna 
jest od posunięć, przeprowadzonych prr-ez ba 
wiącą w Ameryce delegację polska Gdyby 
jednakowoż propozyc a angielska nic mogia 
być przy etą, istnie e nadzieja. że ;
kapitał ansie ski przeniknie na nasz ryneł pis 
niężny w postaci poważnych kredytów dla 

większycn banków prywatnych, 
które, licząc się ze zwiększeniem kapitałów 
obrotowych Banku Polskiego ze zniżeniem 
stopy dyskontowej, muszą zwiększyć swe

K o ita k t  z Belw ederem
chciałby nawiazaf poseł Witos l

(Telef. od naszego korespondenta).

Śnieg na Górze Ciiwnćj.
Euror-ę Południową, Afrykę Pomocną i Azję 

Mniejszą nawiedziły śniegi i z-dymki, co jest 
r.wfaszt za w rorze obecnej, będącej tam zazwyczaj 
zielonem juł przedwiośniem, rzeczą niezwykłą, 
zdarzającą się co lot kilkadziesiąt. Śniegi em dły 
nawet w Palestynie. 7 Jerozolimy donoszą, ze zie­
lona zaw=ze o tej porze Córę Oliwna, jak również 
Syon i pagórki, Maczające miasto, pokryte oą bia 
łyto całunem śnieżnym,

.Test to widok niezwykły, którym mieszkań­
cy południa są prawie wystraszeni. Śnieg nie r a ­
da! w Jerozolimie od lał siedmiu, choć spadł obfity 
około Nowego Roku. O tej porze jest wypadkiem 
nieznanym od pół wieko.

G r u j b a  & n g 2 ji p o d  a d r e s e m  
S o w i e t ó w .

PARYŻ, 20. lutego. (Pat.). „Herald11 donosi, 
źe gabinet brytyjski zredagował podobno notę; 
w ttó rc i ostrzega Sowiety, że o ile tylko nie zmie­
nią swej polityki wobec Anglji i w sorawach chiń­
skich, trak tat handlowy nngielsko-rosyjskl będzie 
anulowany.

Z s p A w ś e d *  w i z y t y  p o s t ó w  tz o s K f c h .
PRAGA; 20. lutego. (Pat.). Wizyta parlamen­

tarzystów czeskich w Warszawie projektowa nu jest 
koniec kwietnia łub początek nuija b. c.

W arszawa, (j) „G‘os Prawmy'1 podaje wił 
domość, że poseł W itos podczas ostatniego 
pobytu swego w Grudziądzu wyrazi! w kole 
mężów zaufani:,a
uznanie dla działalności m arszałka PUsutŁ 

skiego
i uświadczył, że pragną.by nawiązać kontakt 
z Belwederem w  celu

współpracy nad rozwojem i utrzymaniem :i.e 
carstwowego stanowiska państwa,

W związku z tern donosi powyższy organ, że 
p. W iktor Kulerski, znany dziaiacz poktyczn'' 
w Grudziądzu, podjął się poczynić staraniu 
w kieiuukii
wyrównania różnic 1 nieporozumień tuiędzy 
poslen. Witosem a marszałkiem Piłsudskim.

Z l r r & i a m s r  vs* p o i i o f i .
tiadkonrisarz Brożyftski m inowany cSicerem inspekcyjnym.

( ' I  H i  l u l i -  ( I I  O l i  t M » / t * e o  k n r i ‘« t ! i t t i h t l ! r t '

Wa RSZAWa . (j). Komendant główny rmlieji 
państwowej pułk. Maliszewski nrzenrow dził zna­
czne zmiany na wyższych sranowiskacn Blużbo- 
wyck w ro  iftju Na emeryturę nrzeszli inspektor 
Henryk Sadło.vskl i podinspektor Bronisław Kra­
jewski. Zastępca naczelnika warszawskiego urzędu

śledczego, komisarz Marjan Sobota, zos .ai m,mie­
wany i erownikiem V. komisariatu we JĄrowio, 
a do ty ci. cza sowy kierownik tego komisarjatu, 

n a d k o m isa rz  D ro ży ń sk i, z o s ta ł  m ian o ­
w an y  o fice ro m  in sp e k c y jn y m  n a  w o je ­

w ód ztw o  lw o w sk ie .

D e t e k t y w i  ' a m e r y k a ń s c y
c h s ą  n a ł o ż y ć  w  P o ! $ £ ę  w i s i k i e  b iu r o  K r y m r n s I r .o - w ./w ia d c u /c z G .

(Telefonem od naszego korespondenta)
W arszawa, (jj W  ostatnich c n a  J i  wply- 

nelo do w  adz polskich podanie konsorcjum 
detektyw ów  amerykańskich z prośbą o udzie 
lenie mu koncesji na

utworzeniu w Polsce wielkiego biura 
kryminalne wywiadowczego.

Centrala biura znajdowałaby sie w W arsza­
wie. a fil e byiyby utworzone w Łodzi, Lwo

wie, Krakowie, Katow.cach, Wilnie i Białym­
stoku, Konsorcjum zamierza rekrutować 
personal częściowo z pośród detektyw ów  a- 
merykańskich, pochodzenia polskiego, czę­
ściowo z em erytowanych sił miejscowych. 

Za wykryw anie poręczonych temu biuru 
spraw  i przestępstw' mają być wyznaczone 
specjalne, przez rząd zatwierdzone taksy

P r c j a l c t  u s t a w y
o z w a lc z a n iu  ż ć b r a c tw a  i n a c i o w e g o  w łó c z ę g o s tw a .

(Od naszego korespondenta.)
W arszawa, (.i) Ministerstwo pracy i op le-'form ie dekretu Prezydenta Rzplitej. Rozróż-

ki społecznej opracowało projekt ustawy o 
zwalczaniu żebractw a i zawodowego włóczę­
gostwa. Po zatwierdzeniu tego projektu, usta 
;wa ogłoszona będzie w  niedługim czasie w

uia ona trzy  kategorie żebractwa. Do pierw'- 
szej należą bezrobotni, których brak pracy 
zmusił do wyciągania ręki po jałmużnę- Dla 
tych ludzi mają być zbudowane przez z \m z -
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ki komunalne specjalne domy, w których każ 
dy tak: bezrobotny będzie mógł otrzym ać 
pracę, o dc posiada choćby minimalne kwali­
fikacje w jakimś zawodzie, a jako wynagro­
dzenie otrzyma mieszkanie jedzenie i trocm, 
gotówki.

Druga kategorie stanowią kalecy, pozba­
wieni dotychczas zupełnie prawie opieki spo­
łecznej. Przewidziane są dla nich specjalne 
zakłady i przytułki na wzór istniejących już 
u nas zakładów dla ociemniałych. Na utrzy­
manie tych zaa adów i przytalKÓw ma3ą ło 
żyć także związki komunalne.

13890

Barazo ostro zw raca się proigkt przeciw 
ko żebrakom zawodowym. Między innymi 
przewiduje on surowe kary za zmuszanie dzie 
ci do żebractwa, względnie za wykorzysty­
wanie ich dla tych celów. Nałogowy włóczę­
ga, o ile zostanie schwytany, będzie odsyła­
ny do specjalnych zakładów przymusowej 
pracy, a  ucieczka z zakładu i powrót do włó­
częgostwa podiegać będą surowym kaiom. 
Fundusze na utrzymanie takich zakładów ma­
ją być dostarczone również przez związki ko­
munalne.

's tra sz liw y  sposób, tak , że w  rozo ite j głowie 
m ożna było w idzieć mózg. "

Dielrm an w yciągną! w praw dzie dla ©■ 
i b rony  rew olw er, ale n ap astn icy  n ie  dopn - 
ścili do strzału . B estialscy zbóje pc do k o ­
n an iu  czynu zanieśli sv o ją  o fiarę  i  rew ol­
w erem  w naciśniętej ręce n a  policję.

D ickm anu cdslsw iano  n a ty ch m ias t do 
.;z ,,uala w D olinie. S tan  jego jes t bezna­
dziejny.

W szystk ich  czterech opraw ców  m orda 
aresztow ała policja.

EkspIozJs granatu. — Dwie usouy zabite, kilka
ciężko rannych.

łTelefonam od naszego korespondenta),
Warszawa, (j.) W strząsający wypadek \ łającym i o pomoc żołnierzami.

ładarzyi się w Jab łonn ie  podczas ćwiczeń 
grana:<uńi ręcznym i, jakie przeprow adza a  
tcŁf ‘ Kompanja 2 p. saperów  kolejowych. 
Po  kó uczeni ćwiczeń kom panja odm&szero- 
w a ia .Jo  KGo/.ar, a  na p lacu  ćwiczeń pozostał 
chorąży Jag ierow iez z 10 ludźm i w celu 
wyLbiernnia leżących n a  polu łnsek oa g ra  
nutów. Zbieraniem  zajm ow ał sie kpr. Bek. 
W pew nym  mom encie, gdy podniósł on zna 
leziony g ran a t, nagle g ra n a t ten w ybueńł 
lnu w ręk u  i to z tak ą  strasz liw ą siłą, że 

Rek został rozerw any w kaw ały .
P raw ie  wszyscy żołnierze .odnieśli ra n y  

ł plac pokry ł się w jednej chwili w iją­
cym i się w bólu. pokrw aw ionym i i wo-

C horąży Jag ierow icz zosmi tak  ciężko 
ran io n y  odłam kiem  g ran a tu , że w krótce 
potem

vyzion ął ducha w szpitala
T rzech innych  ciężko ran n y ch  żołnierzy 

walczy ze śmiercią 
K o m pan ja  saperska, k tór. dochodziła 

już  do koszar, n a  odgłos ekspiozji w róciła 
biegiem  na m iejsce w ypadku i zajęła się 
ra tu n k iem  kolegów. P rz y b y ły  tam  rów nież 
zawezwane telefonicznie oddziały sa n ita r  - 
ne, a  także wyższe władze wojskowe. T ra ­
giczny ten  w ypadek wywołał ogrom ne w ra  
żenie i współezueic d la o fia r katastro fy .

Z G I E Ł D Y .
Lwów, dnia 21. lutego, 

Na dzisiejszej giełdzie porannej nieoficjalnej 
żądano za dolary efektywne zł. 8’94.

U ld k a  krad zież hfźuterje.
Odciski palców naprowadziły na ślad włamywaczy. —

Pierścionki w rosole.
(Teicf. od naszego korespondenta). 

wARSZaWa (j) W sKlep e Jubilerskim Szy-. uach Ddzieskłch,
m ęskiego w Warszawie zrabowano w mcy z so -,i hjjjdzy in.iyml odwiedziła lokal niejakie] Nużyń- 
boty na niedzielę, co włamanie się do sklepu, j sklej. W chwili, gdy przedstawiciel , polcjl weszli 

biżuterię wartości okop, 80 tysięcy złotych. ! do tego lokalu, Nużyńska
W ćelu Wykrycia sprawców policja rozwinęła ener- 
gcziia akcję, która w przeciągu sześciu godzin od 
wykrycia włamania

doprowadziła do u‘ęc’<a włamywaczy. 
Pomogły w tein policji odciski palców, które wla-.

rpuśc .a do stojącego na kucunl rondla mak, za­
winiątka

Jeden z wywiadowców zauważył to i po zbadaniu 
zawartość rondla znaleziono w' nim, w gotującym 
się rosole dwa złote pierścienie, zawinięte w szmat

ntywaezs zostawi.! na tzybie gabiotki. Odcski te kę. W lokalu znajd o w „to sij kilka innych osób, ..tó 
skopjowa no, poddano DKSpertyzie i na tej podsia- re wzięte w krzyżowy ogień pytań, wskazały kry  ̂
wie tistak no identyczność sprawców włamania. Ma jówkę, gdzie włamywacze ukrył: swoje łuny.
' • ' j  j u ż  trop włamywaczy w ręku, i

jy-Je.ja zarządziła rewizję w rozuu tych meu-

Bcstjalskie merosrstwo w Bolechowie.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

.Stryj, 21’ lutego, W Bolechowie popei - rew olw er, przeto fieu w irth  zw rócił się do 
mono wczoraj m orderstw o, które wśród, policji z prośbo,, b> jego ryw alow i odebra­
ła  mtójszyeli m ieszkańców w yw ołało w ielką no rew olwer. P o lic ja  przeprow adziła u  
sensację Tłu sp raw y jest następujące.

P. PREZYDENT POWRÓCIŁ DO WAR­
SZAWY.

W arszawa. 20 lutego, (Pat] ,.W unie dzi- 
s.cjszym o godz. 7 Aj wieczorem powrócił do 
W arszaw y P. P rezydent z , towarzyszącym  
mu min. N ieealytowskim. P. P rezydenta po­
wita! na dworcu prezes Rady ministrów mar* 
szasek PdsudsKi w otoczeniu członków rzą­
du. W momencie, gdy P. P rszydent wysiadł 
z pociągu orkiestra odegrała hymn narodowy] 
poczemF F. Prezydent przeszedłszy przeć 
frontem kompanji honorowej, odjecuał : do 
Zamku.

Program radjokoncertów
na poniedziałek dnia 21. lutego 1927.

G d ań sk  272.7. — Godz. 19.— Odczyt z dzie­
dziny filozofji. — R zym  449.— Godz. 17.15. Tram 
śrtnsja z rzymskiej filharmonji (pianista Barowski), 
W ied eń  517.2. — Gpdz. 19.— Alaa: oeeia w4aK- 
tach V'. diega ti_nsmisja z onery wiedensk.cj. — 
b lo n acb ju m  535.7. — Godz. 12.50. Koncert gramo­
fonowy. — B e r lin  485.9. — Godz. 15.30. Kobieta 
przyszłości odczyt. — D a v e u try  1600. — Go<U 
23.— Muzyka taneczna z król. Opery w Coven1 
Garden. — P a iy ż  1750. — Godz 20.15. Radjokon* 
cert — B iu k se fa  508.5. — Godz. 20.35 Radjo- 
dziennik belgijski. — S tock l.oE n  454.5. — Godz,
13.30. Kabaret. — W arszaw a  1111 -  Godz. 18.— 
Transmisja muzyki tanecznej. — Godz. 19.30 Ko­
munikat rolniczy. — Godz. 20.30. Koncert wieczor­
ny: Muzyka operowa. 36

Niema kłopotu
x buterjam* uniiilow em ' przy  u p a r u t a  : h 

radjow ycb- B aterja  akum ulatorow a

s T U D O R ś
zapew nia  zu p ełn y  brak szm erów  w  odbior  
niku p^zyczem  1 b lok  10 VoIt o p ojem ność1 

1.2 lm p ergod zin  97

kosztuje tylko Złp. 14.56,
—  we i  u-i.ne w .  RAM-KINOFOT 
Lwów, ui. Trzeciego Maja 11 a. Tel. 3* 26.

D w aj m łodzieńcy żydowscy,- S. Neuwiri-h 
i Jakób  • Dłekwiiu konkurow ali o rękę pe- 
w nei, dziewczyny, i z tęgo powodu w ybu-

jD ickm ana ^ewizję, jednak  rew olw eru iue 
znałazla W obec tego N enw irth  postanow ił 

, sam sobie poradzić.
W czoraj w.eczorem , gdy D ickm an wy

ATAK l e w ic y  na  p o in c a r e g o .
(T elefonem  od naszego  k o resp o n d en ta ). 

WARSZAWA (,J Jak donoszą z Paryża, kartel 
■ lewicy pizygotowuje. koncentryczny atak na Poin 

carego Wykonany on bvdzie w dwóch Kierunkach: 
przy rozprawie finansowej przez byłego ministra 
finansów Caillaux i przy rozpatrywaniu reformy 
wyborczej przez deputowanego Maivy*ego.

łUÓN JERZEGO BRANDESA.
WARSZAWA 2L II. Wczorałsze pisma war­

szawskie przyniosły w?adoniyść z Kcp=ithagi, żs 
Jerzy Brąndes, znany .światowej Sławy krytyK ł ba- 
?ac.x l.tćfatury. umarł• , •/ syfrlhfi ' *%<•. riMaĵ .,- v



„WIEK NOWYŁ Nr. 7699 z dnia 22, lutego 1927.

3&edinym Środkiem 
prceciwracftttycyitym dis dz.ec.

jest tran. kii
Bardzo wiele dzieci nie znosi smaku tran i

— E K S T R A K T  S Ł O D O W Y -
nrma ,S w i a f  P c  ń c z o c h 1 
=  E E R T A  S T  A R K  =
p re n io b .j się  na czas rekonstrukcji lokalu do magaz. mód m ęsk. » lw a  3  i  t  H i  S 1

A |f t i  i f 6i Plac Marjacki
P u I h I w I  n L  Z te ]  ok azji sp rze- * |f |  0 | z  dotych
■  ®  ®  * •  daje z o p u stem  — IV  In l.ił. in H n91

|  g  zupełnie pokrywa przykry smak I za

d otych czasow ych  I

pach tranu. — Polecamy więc
„ V I T A M A I T Y N Ę "

[0 ju ż  zn iżonych  c e n . '  (Tran z ekstraktem słodowym)
5ó0 wyrobu BROWARU JANA GOTZA w Krakowie.

Do nabycia wszędzie w aptekach, drogcrjacł itd

Tl. j p  dziewczyny w  studni.
Morderstwo na tle erotycznem.

(Telefonem od naszego korespondenta). .
S try j, 2 i lutego, W iadze policyjne w ezówńą stosunek miłosny, k tó ry  n ie  pozo - 

Życlaczowie zaalai-m owane zosta y  nag.cm  s ta ł bez n a s tę p s l . ', gdyż — jak  w ykaz, a  
zniknięciem  m .odej dziew czyny nazwi- sekcja zwiok — D enakit w iezówna by ła  
skien; K a ro lin a  D enakiew iczow na P /z ep re  w trzecim  m iesiącu ciąży, 
dzone dochodzenia nie d a .y  jed n ak  żadne- - P rzy  B arankiew iezu  znaleziono 70 d o - 

.go w yniku, aż  dopiero przypadek przyszedł larów, a  poniew aż n ie posiada oh żadnego 
policji z pomocą. Oto p rz j czerpaniu  wody m a ją tk u  an i n ie  m a żadnego zajęcia, przeto 
ze studn i n a  probostw ie n a tk n ię to  n a  ciało, zwrócone n a  niego podejrzenie, jeszcze się 
k tó re  następn ie  agnoskow ano jako  tru p a  wzmocniło. H assa  oociąźa jesecze t* o k o li- 
Henakicwiezównej.

Zachodzi silne podejrzenie, że spraw cą 
eórodn ' w tym  w ypadku jes t n ie jak i J a n  
Btoiankiewicz, k tó ry  m iał dokonać tego 
m ordu za nam ow ą Leona H assa i za odpó- 
włedniem  w ynagrodzeniem  w do’arach . —
H ass bowiem u trzym yw ał z Denakiew i-

cznośe, że był on zaręczony z n ie jak ą  
S chusterów ną z R ohatyna, -ttóra m ia’a  g ro­
zić zerw aniem  zaręczyn z Hassem z powo­
d a  jego stosunku z Dena kiewiezówną.

B arank iew ieża i  H a s s a . aresztow ano 
i  odstawiono do sadu.

X o s ta tn ie j ■ h w ili.
W ła m a n ie  do r e s t a u r a c j i
i s^yufcie wykrocie sprawców.

■. (d) Tej nocy nieznani sprawcy włamali się do
restauracji Hermana Prmeraiiza przy ul. W śnlo- 
wieckich 2. Zabrali oni stamtąd ró 'ne trunki we i iszkacii, wyrzadzajac szkccę na 280 zł, W nocy 
wiedziony ziem przeczuciem Pomeranz, udaf się do 
restauracji i stw erdził włamanie. O tern zaraz do- 
nmsi co szóstego komisariatu polic. przy ul. Leona 
Sapiehy 1.

Na miesce włamania bezzwłocznie udali się 
t  tego Komisariatu: wy w. Slojowsk oraz st. przo­
downicy Dcbrotop i Jaworski, którzy przeprowa­
dzili wstępne dochodzenia i Jeszcze w ciągu nncy 
zdołali uiać sprawców tego włamania. Są nim dwaj 
znani polici os unicy bez za!ęcia a to St. Szostak 
I Jan Hryciów. W czasie rewizj osobistej p-zv Szo 
itaku znaleziono rewolwer bębenkowy z 5 nabo!a- 
ml I nóż automatyczny. Obu włamywaczy areszto­

w ano. W ,:za: c przesłuchania w policji przyznali 
&ę oni do popełnione] zorodni.

Kronrka bieżąca.

Wtorek: Księżr a Cyrku,

TKA l'lł ai a i .t
Poniedziałek: Ody kcb eta zapragnie,
Wtorek: Ody kobieta zapragnie.

REPERTUAR KONCERTOWY. W
Środa 23. lutego: Koncert Symfoniczny Polskiego 

Towarzyśtwa Muzycznego. Solista: FELiKS 
EYLE, skrzypek.

Piątek 25. lutego: Janina Gluzióska, wieczór pieśni.
611

APOLLO: Dziewczynka z Prateru.
CI .MERA: Cud wilków.
FATAMORGANA Spuścizna Habsburgów.
KOPERNIK: Panny — hoiel — mężatki, oraz 

występ p. Bersk.ego.
LćW? Cyrk Bedy. (Harry Peel).
MARYSIEŃKA? Golcy 1 skarby (Pat 1 Paiachon) 

oraz Hcrooidek w spódnicy. (tiaro'ć LloydL
NOWOŚCI: Córka, dwóch światów oraz Ko­

meda z Charlie Chaplinem
1 PAŁACE: Córka Mikołaja 11 w szponach czrez- 
wyczaikl

PASAŻ: Mac-sts w piekle. — Przegląd z całe­
go świata, oraz Komedia.

KOCOCO: Ta, która odeszła, oraz Komedia.

22 1 r4 WTOREK
rzym kat.: K. św. Piotr.

LUTEGO a gr. kat. Nikifora.

NASZ F E JL E T O N  TYGODNIOW I/ -
W dzisiejszym  num erze ze mir szcza my fejle- 
ton tygodniow y -W. RAORTA.

4  Temperatura w dniu 21 lutego 
*  godzinie 8 rano: ~ 13° C.

B E P E H T U A R  TEATRÓW  M IE JSK IC H , 
TEA TR  W IELKI.

Poniedziałek: Jej chłopczyk 
Wtorek: Róża.

TEA TR  NOW OŚCi. 
poniedziałek: Qiii-Pro-Quo: A tymczasem pod 

łóżkiem.

POGRZEB ŚP PROF. INZ WIKTOR/ SY- 
MEWSKiEGO odbędzie się we wtorek 22 bm. o g. 
14 (2-e) pcp.) i  domu żałoby przy ul. Tccim ckiej 
8 na cmentarz Łyczakowski. Nabożeństwo żałobne 
odbędzie sic we środę 23 bm o g 9 w kościele im. 
Sw, Mar'1, Magdaleny. — Życiorys Zmarłego poda­
my w bitSp*2*m numerze. <

P O S IE D Z E N IE  RADY M IE .ISK .fEJ 
odbedz;e sie dz 'ś o godz!n !e (i-tej w sali po­
siedzeń R ady m w ratuszu .

ZEBRANIE CHRZ.-DEM. w sprawie budżetu 
mego 1 gospodarki gminnej w związku z wyoo- 

«~ni do Rady miej.sk ej odbędzie się 2* bm. a g. 5.39 
w’ lokato Czytelni Katolickiej id. Piekarska 28

ZARZĄD POMSZ. WYKĘ UNIWERS. i Poli­
technicznych donosi że ezwa-ty wy) ad z se rj ma- 
tematycznej, p.of. U o w. Eust. Żylińskiego pŁ ,0  
BOdswwad? Matematyki" :ie się w pt,Biedzie 
lek ciii; 2i bm t B 7 (19) w sali Konerrrka (oow? 
giTiach Uniw., ul Marszałkowska). ;~r

W Ó JC IE ' LI i l u  G O Ł W H O W S K I i ' i u c  
iBESEM ŻWSa Z K ,- Z IE M i AN W E  L W d - 
iłflE. P rezesem  Z ^ią»ku  Z iem ian W tcho-

i nich W cjew ćo ' f i . M ałopolski w ybrano  p,
W ojciecua hr. G ołuchuw skiego,. sy n a  śp  A- 
ęrenora hr. Gomchow sitiefco, w ybitnego mę-
ż as tan u  i d ługoletn iego  m in is tra
gran icznych  i \n n y  z ks. M urat. W ojciecłi 
h r  Goiucnowski. po ukończeniu stndjów n- 
n iw e/sy teck ich  stn d jo w al leśnictw o w M<>- 
nach ju .n , począł ob tl ad m in is trac ję  awoićlt 
m ają tków  rodz onych.

Nowo w ybrany  prezes Związku jest ko­
m isarzem  rza lo vym  R ady Pow iatow ej w 
G ródku Jag ie llo ń sk im  oraz prezesem  K oła 
Związku Z iem ian tegoż pow iatn.

U stępującego prezesa Związku p d ra  
A dam a Głażewnkiego pożegnał sen ior sie- 
mjańst.wa m ałopolskiego, p dr; M ikołr, 
K rzysztofow icz w serdecznych i rzewnych 

wyrazach, poezem na  jego wniosek W alne  
Z grom adzenie Zr/iązku m ianow ało i  rzez «■ 
k lam aeję  d ra  A dam a G łarew skiego iionoio- 
wyra prezesem  Zwmzku Z5em!.an  W schod­
nich W ojewództw  M ałopolski. 623

ZARZĄD KOLA LW. TNSW zaprasza koleżan­
ki i kolerów. uczących w prywatnych szkołach 
średrich we Lwowje na p e s , dzenle Sekcji zakła­
dów prywatnych koia Iw. TNSW poświęcone roz­
patrzeniu proiektu pragmatyki siuzboweS nauczy­
cielstwa prywatnych szkół sredmch we Lwowie — 
Posiei,Z''n'e oCbędz'e s ę dnia 21 bm. o g. 7 wiecz. 
w zwyktei sali posiedzeń Koła gimn, 1, ul Kubali Ił" 
piętro, sala ki V a. ; "£$%:■. ':  ?■

POSIEDZENIE KOMISJI PLANÓW » NrtlJGZo 
NIA HłSTOR.Ił oddziału lwewskieeo Związku za­
wodowego nattczyc eii polskich szkol średnich od­
będzie się 21 bm w sali V n girrn. 1. im M Koper­
nika we Lwowii ui Kuba'i- o g 7.15 witez. Na jłó 
rządku dziennym: referat-dr. M. fV.eiidvśa pł.: .Ce­
le i żądania n&nczan a historu w szk^U ś’ ©'niej 
ogólńo-kszta'cącei'’ oraz konmmkat A. Roiha-. Sprf 
wa podręcznika historji dla szkól zawodowych. Go­
ście rnde widziani. '

r .j.. BAL BANKOWCÓW. Dnin. 23 lutegc b r. 
urządzają  urzędnicy w szystkich lwowskie! 
In sty tu c ji bankow ycn . fii.ansowye.h — j«>> 
protek oratern, P.rezyd.mm Związku Banków 
oraz D yrekcji poszczególnych Jn s ty tu c ii — 
w salach  K asy n a  i K o ła  L ite rack o —A rty ­
stycznego we Lwowie LA L, z którego czy ­
s ty  dochód przeznaczony je s t n a  ihimfns* 
bczrolm tnyc.. pyaeowmkow bankow ych. K o 
m ite t P ań  Gospodyń pod iaskawerri p rzDwo- 
duictwere pp. W ojewoda fnj Garapien«»weu —- 
P re z  N eum annow ej i Senatu , owei RzarsHo; 
żywo sie krze ta  około nrządzet/m  io i zaba­
wy, k tó ta  n iew ątp liw ie stanow ić gc
dne zakoń, zenie ieg-oroeznego k arn aw ału  — 
R uehliw y K om itet balow y przygotow uje sze­
re g ' n1esnodz;anek Przedsprzedaż bii- tów — ' 
oraz -wydiriwanifc Yitodoneczonyeh ddfnd zsprci 
szeń w B anku R o h  lezyn we Lwowie %ł#ęą 
K o p ern ik a  29, w godzinacit biurow ych.

ł
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WYKŁADY D N IA . LUDOWEGO IM, 
A MICKIEWICZA . P  LW O W IE na bież. 
tydiCeó. W Muzeum P rz tm , Hetm ańska 20, 
wtoreK 22-go lun. godz 7-ma wieczorem, p. 
prof. d r August Zierhofer „StosurJii gospo- 
darone PoJski** cz. Tl. z m apam i i tablicam i.

W robotniczych Związkach zawodowych. 
Poniedziałek 2l-ge bni. godz. 7-uia wieczo­
rem alica Q rodec.Ka 60 p. inż. E. Libański: 
J>.";cje zfermt1 z obrazami świetlnymi.

Er oda, 23-gn brn godz. 7 ina wh^zotem, 
rilc a  Ormiańska 31, T. p. p prot'. Kubińuki: 
„Żeromski a klasa pracująca".

Czwartek, 24-go bni. godz. 7 ma wlec:. 
alica Sobieskiego 3?, parter, p. pro! dr. J ; 
Kochanowski: „Pogląd na Ludowę. komórki
1 genezo życia'1 z obrazami świetlnymi.

CrwuPek, Ł’i g o  b,n. godz. 7,30 wiecz. 
Rynek 8, i p. tOrg, mlodz. robom.) p. dr. 
H enryk Mlerzecki: „Życie i.iciowe'.

P iątek, 25-go lun, godz 7-ma wieczorem, 
alioa Zielona 7, I. p. p W Podlacna, asyst. 
Politechniki „Rozwój kom unikacji wodnej 
w tempu wieków' z cbrrzam l świetlnymi.

Hobota, 26-go bm. godz. 7-ma w ecz nl. 
Ormiapskj 2. I I  p., p. prof. M. Łopasz ni­
ski: o „Mózgu ludzkim i jogo czynnościach' 
% pokerami

DO BftZEZArtCZYKDWt L a la  3 go
kw’etnin hr. opuści praso Jednodniówka A- 
iodem ick i Ł: JBrzezary", wyuana przez 
Poisl ;e Akademickie Kolo Brzeżańczykćw 
wo 1 wowie. Jednodniówka zawierać będzie 
h istorjc m iasta Brzeżan, oraz opisy minio­
nego i obecni go stauu kulturalnego naszego 
grodu. Obok szeregu artykułów, zawierać 
będz‘e pou yżs za Jednodniówka ankietę na 
tem at: Moje najprz;, jem niejsze cnwile,
spędzano w ir/.eżanach". Sekcja W ydawni­
cza P  A Koła Brzeżańczyków zapraiir-a 
wszystkich, którz- m !eH kiedykolwiek bliż­
sza styczność z Brzeżanami do wzięcia u- 
dz!ału w ankiecie, nadsyłajec odpo iedzi na  
wymieniony temat. W najbliższych dntaen 
zostaną rozesłane _ zaproszenia indyw idua’ 
ne. P iiib w aż  :de jesteśm y w stanie zebrać 
TFszys-'* f-h adresów', prosim y o taekawe 
zgłaszanie tyuhż© ood adresem: Polskie A-
kadcTiickie Kolo Brzeżańczyków. Lwów. ul. 
Lo-zoskiego 1. 7 Pod tynażć adresem także 
odpowłedzi na ankiete do dnia 15 m arca br 
Za Zarząd: Buczkowski ivaz;mierz, nrzev.od. 
fieacji w ydawniczej; Kowalski Zbigniew, 
sekretarz sekcji v yd

I I  FCSTJUM OW Y BAL DLA DZIECI 
zapow-iedz:any przez Kasyno i Koło lit.-art 
na 28 'utego b r., jest w ^ełni przygotowań. 
A trakcja będą popisy tańców rytmicznych 
in>d kierownictwem pp. Wondraoschowc-j ł 
Piątkowskiej. Dzieci odtańczą kiakowiakl, 
mazury. menuety, a ponadto taniec flam in­
gów. I farrec pszMw. Gry towarzyskie. Ko­
rowód premiowanie kostiumów i foiografja 
wspólna wypełnią ten niezwykły bal.

' WOBEC PO JA W IEN IA  SIE  NOTA­
TEK, T PR tS IE , jakoby urzędnik. K ara ­
siński Stanisław w sposób pogardliwy od­
niósł się do portre tu  Pana Szela Rządu — 
Zarząd Kasy Chorywh mia=ta Lwowa dono­
si, że już przed rojaw ieniem się odnośnych 
notatek na podstawie pryw atnych inform a­
cji przesłuchał interesowanego, który w 
swoich zeznaniach kategoryczni o w yparł 
pię zarzuconego mu ezynu.

Ponieważ sprawa jes t p* reilmiotem do­
chodzeń ,roinpeteinl nyeli władz państwo­
wych — Zarząd K asy chorych m. Lwowa 
je s t muszony wstrzymać ze swej strony 
wszelkie kroki a* do otrzym ania rezultatu  
wszczętych dochodzeń.

(d) ZASADZENIE KOMUNISTÓW. W soootę 
zakończy ta się rozprawa przeciw dwom komunis­
tom. G‘echerrw l f Seredzie, oskarżonym o zdradę 
stanu. Sędziowie przysięgli potwierdzili postawio­
ne im pytanie a trybunat obu zasądzi! na karę po
2 lata vieżk ego więzienia. Obrońca dr. OtuszKie- 
wtez zclrsił zaża'et'le nieważności.

ZNALEZIONA LEGITYMACJA miejskie/ kolej! 
•!e icti-yca.ei na nazwisko Ireny E. uczenie./, wraz 
■ bJłelem ahoramentowym dla ksztaicacei s e mio-
4: hsży jest do odebrania administracu Wie.RK No-

' '

Dwuiu sty dzień procesu 
testamentowego.

H n e m k z n y  dzień. - Chorzy oskarżeni 1 świadkowie.
Wiesner glinę za węgiel sprzedawał.

(Od na«zego korespondenta)

O tern łan

Przemyśl, 20. lutego, 
(wb.) Sobotnia ro zp raw a. przeciwko fał­

szerzom testamentu śp. Tyszkowskiego upły­
nęła pod znakiem

panowanie Pani Nudy 
beszczelnie rozsiadłej po całej sali i obejmują­
cej swemi mackami wszystKtcn, którzy w 
czas się nie wyniósłszy popadli w  jej lepkie 
objęcia. Naprzód zaczął ssę dzisiejszy proces 
dwugodzinnem niomal opóźnieniem spowodo- 
wanem niejawieniem sie na sali świadka 

[ Sirowskiego. Ten oowiem w noes ulegt lek­
kiemu paraliżowi, który mu skręcił tw arz i 
uniemożliwił mówienie. W ysiany dc potniesz 
kania jego lekarz sądowy ur. Turteltauo. 
■stwierdził chorobę i uznat, że Strowski dzi­
siaj na rozprawę nie jest Bezwarunkowo w  
stanie się jaw i6

Zastrejkowall także oskarżeni, 
z pomiędzy których inż. Konopka po wczoraj- 
szem omdleniu połączonem z atakiem nerwo­
wym, jesżcze nie przyszedł do siebie i prze­
żyw a okres rekonwalescencji, drugi zaś osk. 
Haszlakiowicz opuścił salę sądową w pół go­
dziny po rozpoczęciu rozp/aw y, zapewne dia- 
tego. że go powo!a‘y na miasto,

jakifcś ważniASze sprawy.

Osk. inż. Konopka.
reszta oskarżonych trzytnala się dzisiaj swo­
ich tnie‘sc bardzo silnie, co Jm cemiatwit, 
przyszło, że ich nikt nie ruszał. Nie wszyst­

kich jednak, bo W isner nieborak musiał 
orzefknąć jeszcze

jedną gorzKt piguutę

Osk. j^oż^fOwskL
w postaci odczytanych zeznać kupca Icka 
G iossa z Łodzi, ' osKarżaiących W isn^ra ni 
mniej ni więcej tylko o to, że wyżej wymie­
nionemu dostarczył zamiast stu ton węgla 

sto ton gi.ny. 
oskarżenie to bardzo zresztą poważne, chód 
świauczące o W isnerze, jako wybornym 'aec 
c.ioniśtie, zosU.o przy.ęte, przez zasypia,ą- 
ca publiczność

Huraganowym śmiecnem, 
którego nie zdoia o  nawet Wstrzymać godne 
w iary tłumaczenie W isneta, że Glassov,ri po­
słał ze Śląska do Łodzi sto wagonów miału 
węglowego, który jednak nim doszedł na 
miejsce przeznaczenia zamienił się pod wpły­
wem . * .7

deszczu na glinę.
Ciekawi jesteśmy, czy z lej gi.ny zdołałby 
W isner sporządzić z po w o tem  węgiel.

Następnie skiacah spraw ozdań^ eksperci 
dyr. Kalec i prof. Żloinicki, poczem odczyta­
no kilka obojętnych aktów i rozprawę przer­
wano do poniedziałku. Oby tylko ten dzieti 
nie poszedł śladami soboty, gdyż końca roz­
prawy należałooy oczekiwać w talctm stanie 
rzeczy oko!o.,.. Wielkiej Nocy.

D A C T  **• N ,i*ogoń“  odbędsste ,lę w e  
■ ś ro d ę  23 b. u  w  sa^acn  Ogi.b.ka  

o ’ii  s rsk ie g o . Z a p ro sz e n ia  w y d a je  s e k r e t a ­
r i a t  w  0“gnlsku o f ic e rsk łe in  o d  6 d o  8 w ia -  
c jo re m  po cząw szy  o d  so b o ty  c o d z ien n ie . — 
B ile ty  wsiiepu f w 3 z  £  ila  ” P . A k ad em ik ó w  

p o  I z ł. o d  o so b y . 13798

(d) POBICIE. Ublegiei nocy po godz !! Jan 
Jędrzejewski opuś-if restaurację tiermana Poineran . . . .
z-, przj ul. LisGpada ll. Gdj uszedł kilkadziesiąt o Ą cęrsIu eg o . Z a p ro sz e n ia  w y n a je  s e k r e t a -g i m ... f * i . ■ . ii*. . ... V* 1 II ł Ul ■ n 4W •. 1 alF.. a C. o Omni r . a —m .v —Z U5 „ 1 „. A -mS —.krokow Udoadli go dwaj osobnicy i dotkiiw e wobui.
Jędrzejewskim zaopiekowało się Pogotowie .at, 
a lekarz słwiedzi! u niego trzy rany na głowie i 
pęknięcie czaszki. .

(d) AWANTURNICY. Niejaki «t. Czeremcha w 
restauracji Tarnawskiego przy pi. Bernardyńskich 
wywrłar w elaa awanturę, a nadto rzucił się z no­
żem na Tarnawskiego. Czeremcha za to został a- 
resztowany. Tak samo za awantury w stanie pija- 
,,/m  do aresztów policyjnych wWano Kazimierza 
Huńkowsklego i Pr. Schlacliciaka

Współczesne amazonki.
Bataljon kobiecy w Nikaragui.

(b) W bitwie, jaką stoczyły niedawno v» 
miejscowości Ohlniindiga w Nikaragui, wojska li­
beralne z, rroiskaml konserwatystów, wzięły udziały
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Po stronie tych ostatnich mtode kobiety pod do- 
Si/ddztwe--  20-1 et ni ej dziewczyny, panny Nątalji 
Garcia. \.óród ki biet zostało rannych 16, między 
niemi panna Garcia, która otrzymała sfrs • ł y 
lewą pierś

Dla Lwowian nie jest to nowość, bo nasze 
dziolne lwowskie amazonki znacznie wcześniej 
brary udział w obronie Lwowa, pieczętując go ra­
nami i bonaterską śmiercią.

Damy z Hollywood dla 
pani Chaplin.

Pani Chaplin nie przyjmuje pie­
niędzy od męża.

(b) Trzydzieści pań z towarzystwa w Holly­
wood stworzyło komitet, mający za cel pomagać 
pani Chaplin, żonie Cburlie Chaplina. Jak wiado-

I mo, żona wytoczyła Chi plinuwr pro-es rozwodowy 
i nie otrzymuje od niego żadnych pieniędzy.

Dowiedziawszy się tern, Charlie Chaplin,, 
który kończy obecnio kręcić film w Nowyu. 
Jorku, oświadczył, że posyłał żonie każdego mie­
siąca 100 dolarów. A le za każdym razem pani 
Chaplin odsyłała mu je, twierdząc, że nie potrze­
buje jego pieniędży i nie przyjmie ich a4 do za* 
kończenia procesu.

Narciarskie nistr zo* iwo Polski
0 . fte n te c k y  (C ze c h o s ło w a c ja ) m is tr z e m  P o & k L  

lei m is tr z e m  SmliPo lsP f'«ej. — S z w e d z i  
z a s i e d l i .  - -  Ja m n a  L o t e c z k o w s  ( L w i f o j  ml-

s tr ?yń ą F iu .’ sit:..
GLfłWNY BIEG NA PRZESTRZENI 

18 KM.
Zgto .zonych 166. — S tartu jących 135. — Kicg 

ukończyło HO. — Rekordowe cytry .
1) Nowak (CzecLosłow.) 1:32.21; 2) Neme- 

eky ( ( zeehosłow.) l:3z,25; 3) B ujak Józef
(Si kOł) 1:33X4; 4) Moty .a Ju ljan  łtóoKoi) 
1:33,34; 5) Motyka Zdz'S a w &NrJT  1 :36.4!l;
6) Czech Bronisław bNTT 1:3641; 7) Wende 
Iran cL zek  (Gzeehoslow.) 1:36 47 ; 8) Szostak 
SNTT 1:37,13; 9) Szostak Antoni (Sokół)
1:38.32; 10) Bim (Gzeehoslow./ 1:38 45; 11) K a ­
wa (Czarni) 1:38 57; 2) Suleja oN l T 1:39,Oz;
13) Bu^ak Franc. SNTT 1:39 57; 14) ;,i lnole
Laz mierz SNTT 1:40,09: 15j ‘ Król (Sokół);
1:4015; 16j‘ Lankosz SNTT l:4u,i>5; IV) "Wal­
czyński (Sokół) 1:41.54; 18) K w aś SN‘fT

klstB&M; 19) Krzeptowski Andrzej J. 1:42. 
uO) Karl.son (Szeweja) 1:42,59; 21) E atay
(A ustrja) 1:424 ; 22) W itkowski (Czarni)
1:43 06; 23) Sehiele \J e W n d e r  1:43,IŁ  2łl
S"eczka Stankslaw (Sokół) ji.4427; 25' l in d -
s i roni (Szwecja) 1:45 56: 26) Jabłoński SNTT 
1-45 52: 27) Makowski SNTT 1:47,19; 28) Bah- 
tig  (Czeeliosłowac"a; 1:47,23: 29) Walczak
(Czarni) 1:4123; TO) Motyka Stanisław  SNTT 
1-4S25: 31) Rozum s (Wisła) 1:43,26); 32) Mi­
chalski SNTT 1:50,37* 33) Żytk iwicz SNTT 
1:50 54.

I  ki.: 1' Nemeeky; 2) B ujak; 3) Motyka,
4) Wende, 5) Bim. fi) Suleja; 7) B ujak F ran ­
ciszek; 8) 1 ankotz; 9) Wilczyński, 10) Krzep- 

iwski i I ,  1 1 ) Karlson 12) R atay. 13) 
W itkowski; A) Sieczka 15) L indstr. m, 16) 
Rafig, 17) M otyka Stanisław; 18) Rosmus; 
♦9) ŻytLowiez.

l i .  kl.: 1) Nowak, 2) M otyka Ju ljan ; 3) 
Szostak \n tcn i, 4) Kawa, 5) K ról; 6) Kuraś.

i.Ll kl.: 1) Gzech Bronisław; z Szostak; 
8) Jabłoński, 4) Makowski. 5) Walczak; 6l 
Michalski, 7) Stecków

K lasa itarfzytjj A : 1) Sehiele Kazi­
mierz; 2) Sehiele Aleksander,

K lasa starszych B.: 1) Bednarski; 2)
Falkowski.

,kiem , 26); 15) W itkowski (Czarni Lwów) 91 
(20, 25 z upadkiem, 21).

H . kl: 1 ) MieteJski (Sokół) 272 (31,5, 30; 
,37); % Graca F ra  ńc. (Sokół) 234 (23 30, 37);
3) Cuker (Soi ił) 194 60 (25, 25, 25); 4) Szostak 
Antoni (Sokół) 192,50 32. 32, 35 z upadkiem);
5) K ról Eagenjusz (Sokół) 138 50 (32, 1 , 28 
z apadkiłm ); 6) Albrzykowski (Sokół) 49
(22 z upadkiem  21, 26 z upadkiem).

III kl: 1) Czech BionMaw SNTT 297 d0 
(37, 37, 42); 2, S ic z k a  (Sokół) 242.50 (28 24,
34); 3) Giewont (Sokół) 21335 (27, 26 30); -*) 
B ahltda 147 (24, 29, 26 z apa. -Gem); 5) W al­
czak (Czarni Lwów) 103.25 (26 z upadkiem, 
27, 30 z upadkiem); 6) Gajduszek Leopold 
99 75 (25, 28 z upadkiem, 30 z upadkiem); 7) 
Steików (Czarni Lvów) 86.50 (26 z upadkiem 
31 z upadkiem); 8) Hugrytz (Węgier) 49. (25 z 
upadkiem, 21, 26 z upadkiem).
W yuik kom binacyj biegu i skoku i Mistrzo­

stwo Polski.
1) Nemeeky (Czechosłowacja) 1. kl 6(8 

pkt; 2) Wende (IIDW) kl. I. u43E0 3 Czech 
Bron.słay (SNTT) l i t  kl 619,25; 4) B:m
(Czechosłowacja) I  kl .588 25; 5) I  ank^sz
(SNTT) f. kh. 074 25; 6) Krzeptowski A n- 
drzie I  (Satół) I  id. 571,75; 7) K atay (Au­
stria ) I  kl. 541; 8) Szosial Antoni (Sokół) 
n  k.. 500 75; 9) B ujak Józef (Sokół) I. 498 6; 
10) Kh&nus I. kl. (Wisła) F 4 '0 .  1 1 ) Żytkie- 
wiez fóNT®) I. ki 47625; U ' R cezka (So 
koł) I. kl. 471,25; 13) L-ndsirair. (Szwecja) I. 
U  466,50; 14) K ról (Sokół/ II. kl 428.7* 15) 
K araś Jczef (ŚNT I) II. kL 352.26; 16) W it­
kowski (Czarni) I  kl. 356,50; 17) Walczak 
(Czarn j t l i  • k l .  321 aO; 18) Albrzykowski 
(Sokol) I I  kl. 217,75.

Poza konkursem ustanowił Lankosz re­
kord Polski i skoczni, skacząc 49 m.

K onkurencja skoków.
I. kl.: Wende 1-ranc’szek (Czechosłowa- 

c :a  321 <38, 41, 46 m): 2) Nemeeky O ttokar 
(Czechoslowae.'^) 308 (38 42); 3) Lankosz
RN" 1(1 18625 (32 36 38); 4) Bim (Czechosm- 
■ heja) 284,50 (34. 36 39); 5) Żytkiewiez SNTT 
285 (30 34, 41); 6) Krzeptowski A. I. (Sokół) 
279 50 (31. 84, 4f); 7) Ratay (A ustrja) 273.25 
(35. 31, 39 5); 8) Rozm rs (Wisła) 2r0 50 (34. 29 
37 5): 9) StoJpe (Szwecja) 23»,25 (41. 38, 44 z 
upadkiem); 10) LindstrBm (Szwecja) 228 (40 
Z npcditiem; 37, 44); U) Smętka tSotćł) 
219 „5 (33, 34. 36 z upadkiem); 12- Kalieiński 
C Z S  K rak/ e ) 215,75 (25. 26, ,32- 13) Bujak 
Józef -Sokół) 14325 , (2§, 26 27 s -madkiem);
14) K araś JózM SNTT 120 (20, 25 z upad

Bieg pań o mistrzostwo Polski. I
1 ) Loteezkowa (KTN Lwów) 42,26; 2/

! Ziętkowiczowa (SNTT) 47,07; 3) B og n " 'a
1 (P&gon Lwów) 48,28; i) Lubieńska (AziS 
Kraków) 4" 4: I) G wizdalonw  ( Pogoń — j
Lwów) 4948; 6)  S tiler (A ustrja) 5215, 7) Pa*- ! 
kowska 52,52; 81 Lundćwna (AZS Kraków) 
54,16; 9) Estreichówna (AZS Kraków) 57,52.

Kolejność w klasach następująca: > I
I. k): 1) Loteezkowa. 21 Zię.kiewiczowa: 

3) Dubieńska, Ą  Gwiz Lilówna; 5) S tiler; !
II. k): 1) Bogucka, 2) Pankowska; 3) Lan- 

dówna, 4) Estreichówna. I
MIĘDZYNaR. I WEWN. ZAWORY O MISTRZ. AR- 

I MJ! PC LSKIEJ.
Czwartek, 17 lutego.

| Międzyriurcdowy Bieg patrobwj na prźeśtfże- . 
ni 7 km.: H Patrol Pótski (por. Wóyc.cki, kac, 1 
Wagner, strz. Czech Wl, strz. Batheit) 3 godz. 5S 
min. 45 sek, ilość, iraf.onych tarczy 6, punktów

19900 — 2. Patrol Czechosłowacji (kap. Gregor, 
plut. Berauer. szer. Sigel 1 dolman) 3:38.10, trafień 
5, punktów 13.350. — 3, Patrol Rumunji (po:. Sa- 
ganescu, szer. Rucareanu, Schesser, Lexen) 4:01,05, 
trafień 4, punklów 16150.

W biegu patrolowym o wewnętrzne mistrzo­
stwo armj pierwsze m e‘sce za da  patrol 3 p str*. 
pounak. pod kierownictwem por Kwaónicy, (trafień 
16) 16.30C pkt., 2) patrol 4 p. strz, podhai, 13,127 
pkt, (trafień 1 1 ).

Piątek, 18 lutego.
Bieg z przeszkodami na 7 km. wygrywa uoaow 

nie drużyna PoTkl (w skiadz e iak powyżej) zdo­
bywając 17.900 pki. przed Rumunia 16.600 pkt i Cze 
chosłowacja 16,575 pkt.

I. Wyniki tiegu w patrolowej konkurencji mię­
dzynarodowo’ są następu'qce: 1) B:rauer (Cz) 27.
?.? 20 Pkt. 2) Czech Wl, (P) 27. 0, 1950C pkt. 3) 
Rucarernu (R1 2901, 18500 pkt., 4) per. WcleM 
(P ' 2929, 18,0'>0 pkt; 5) Seide! ( r  29.43, Ś7800 pkt.
6) Gregor (Cz) 29,53, 17600 pkt: 7) kap. I ?xen (R) 
29.03 '7600 pkt.; 8) Schasser (P) 30.33, 17 pkt.; 9) 
Reyl tCz) 31, 16.500 pkt; 10) Batlield 3MI, 16306 
p’ t; ii) Sa^anescu (R) 34. 0 13300 nkt: 12 r S i gal 
(Cz) ;-'5,l6 12.200 pkt; 13) Wagner (P) 30 .3 6 . 1 1.500 
pkt; 14) rlolman (Cz) z a y s K w a l i f i k o w a r y  8 pkt.

II. Mledzynareń-wy fednostkowy bies: wojsko­
wy o mistrzostwo W. P. na nrzr«irzen! 7 lin t  
przeszkodami: lj  Cze.l.'W l. 27 50, 2) Gąsienicą W?. 
28,43. 3) Seidei 2943 4) kap. Lexen 29,53, 5) Reyl 
31, 6) Wagner 30.30. 7) Horman:

III. Wewnętrzne mistrzostwo armj" polsk-cl w 
biegu nn 7 km z przeszkodami:

Kl. 1) Czech Wl. III p strz podhai. *7:S»,
2) Gąsienica Wi 28.43, 3) poi Wó cicki 29 4) Set- 
del 29,43. 5) Skupień 33.21, 6) Kop-’f o 3' 3ff. 7) 
Kwaśnica 34,04 3) p 'r  Witkuw-k 3',.0", E>) kaD. 
Łódzki 35 04. 10) por iTemit-c 36T/ ’ 11 kypi 'V .gner
36,30. 12) por. R.ospcnd 38.54 13) Zagors’ 1 31 16.

Kl. II: I) Strzelec Klapper 31.05. 2' BMh-hl 31.1 S
3) Pawli szkiewicz 3L22 4) Gasi-nica 33!?2 5) Kndzia 
33.27 6) Gębala 34,29.

Sobota. 16 lutego.
B e?  18 km. patrolowy: 11 Polska w skLdziet 

por. Wójcik, Czech. Ra*-heid, Zayde! pst 8.750, 2) 
Czechosłowacja 18,500, 3) Pnmunia 18188.

Mistrzostwa wo:̂ k polskich: 1) patro’ 3 p strz. 
podhal. 17.650 pkt, 2} pat-ol 4 p strz p^dba'. 10.313.

Wynik- jednnstKowe: 1, Czech Wl lii PSP 
1:40,51. 2) Gąsienica III PSP 1:41.20. 3 ) kadet Yeiskr 
(R) 1:42.56 41 Kapra) Berauer (Cz) :43.13 !i; kaptal 
Sie^e] (Cz) 1:4833 6) kap. Saganeścu (R) 1:43 39,
7) B h°M «?) 1:44 07. 8) Poirran 1.44.17. 1)
W arner (P) 1:4.5,40. 10) Szasser (R) 1:46.04, 117 
Wpcieki 21 ^AP 1:46,10, 12) Rrcareanu 1-46,17, 13) 
Zaydel (P) 1:46.28.

GRA WOJENNA W ZAKOPANEM.
\ W piątek o g. 13-ei rózpoi-ąf .dę -okaz śMoj-'.;’' 

skowych ćwiczeń na Lipkach Górnvch. Z jednej' •
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Hurtuwny i detaliczny ikład towatuw suln^ntiych
h tk iilu  '— w e ew o w ie  mii JLlCY MGSELLOSiSKlEJ L 8.

P ro sz ę  o d a lsz e  zaszczycenie , inn i e  s w tm l cc n n e m i z lecu u i& ju , p rzy - 
n e m  za p e w n ia n i, że  soii dn o śc ią  ce n , ja k  i p ie rw sz o rz ę d n y m  Ij w >  i 
re m  n a d a l,  Jak  i d o tą d , z a s k a rb ią  so b ie  z a u fa n ie  moicki PT; O dbiorców .

2 okazji zbliżającego sią sezonu, otrzymałem Ju_ najnowsze MATE- 
RJAŁY MĘSKIE < DAMSHM z psermzorz. fabryk blelskiui i angielskich

i p ro sz ę  o lic z n e  o d w ied z in y  b e z  p rzy m u su  k u p n a .

F e b u s  K n o s s ń w
3®T LWGW — u l j la  JAGIELLOŃSKA 8. m

OrYgircastay samobujiwd,
Bieui z pochylną głowa naprzeciwpociągu jsofpie&znfigę. ; £

(Od naszego korespondenta). * ’’
(ct Oryginalny sposób po/.bawienia się życi- 

wybrał sobi: pewien ślusarz z Pragi, nazwiskiem 
Szwajgler. Rzucił się on bowiem głową na loko­
motywę pociągi pośpiesznego -zdążającego do 
stolicy. Tragiczny ten wypadek miał mię, jcp one* 
gdaj o 7 godz. rano. Dwa km. przed stacją spo* 
strzegł maszynista człowieka, który z pochyloną 
wprzód głową zbliżał się z całym pędem do po* 
ciągn. Zanim zdołał on zatrzymać pociąg, nasia- 
piła katastrofa. Samobójca uderzył głową w lo­
komotywę i zginął na miejscu.' Desperackiego 
czynu dopuścił się, jak stwierdzono z powodu nie­
uleczalnej choroby.

itrosy szi, atakujące patrole w biaiych str łach 
ochronnych, wspomagane przez kawalerje która 
PTŁesosiła plutony piechoty z miejsca na miejsce, 
i  drugiej strony leżała w oropach śą eżnych kom­
pania piecnofy wspomagana przez artylerję t ka- 
tabiey maszynowe. \V cwiczemu- brało udziai kd- 
wjstt żołnierzy, tira trwała dwie godziny, Prowa-1 
<jy.i ją ja kpt, Kępski (3 p. str z. pcJnau) w obecno-' 
^Cł.gen Wróblewskiego, Ćwiczeniom przypatrywała 

: się pab ioznośT w liczbie około tysiąca osób. Zapo-. 
wlodsiana esKadra samolotów w Krakowa nie przy­
była s. powodu zailymh śnieżnej. " ■ •

MISTRZOSTWO ARMJI.
Wyniki skoków są następujące: 1) Zeydel no­

ta 17 ł» ,  2) Wagner 15 0,c. 3) Berauet 12,453 -1) 
Gąsienica 9.4.30 J) Caecll Wl. 7.135

lojJtuiszy skok 36 m osiągną! kapral Wagner 
Klasyfikacja ostateczna mistizostwa W P. 

£ tdsfawla się następująco. I) Zaydel 18.286 >kt;
2) Czech Bron 15.545 31 Gąsier.te 15.500 4) Wag 
ser J4;55<i

idesyiia acja hójmeezu: 1 Polska ,reec«tua pkr 
sp.483; 2) Czechosłowacja 23,820; 3) Rumutija 2234*.

. MgMlmm
* * * 9 1

Jtytkowiez w skoku narciarskim na wielkiej 
fjtoezni w1 Pontresino, podczas zawodów- mię­
dzynarodowy cl., na których Carisen ustanowił 
JO™̂ - ęeitord światowy skokiem 65-raetrowym,

PRZEZ MOJ MONOKL.

W ślady Ameryki.
Pomysłowi j»k xa wsze . Amt-ł j kanie, « - 

z.vsk;- w s,,' do os.atuiugó ceaty m etra wszel 
km nri>ż!iwo. tereny reklamy, odkryli w tym  
ruk.. wron zgoła nowy Titeoozekiwauy l 
wdzięczny.

fen. nim cmentarz. ,
Ogioszenł* na  grobowcami — ot„ ostatni 

krzyk pomysłowości am erykańskiej! *
- ; Przedsiębiorcze fi nny  nowojorskie zaku­

pują nj prześcigt od rodzie zm arłych pra 
wo zamieszczania na ich grobowcach włas­
nych ogłoszeń. NiebouzezyKowi to ani nie 
pomoże ani nie zaszkodzi, 73 wym zas, posia­
da,1 cym na cm entarzu większą ilość krew­
nych, przynieść może dochód niepośledni i 
nie do pogardzenia.

Na cm entarzu nowojorskim no- Long 
.Islam) czytać możemy już dziś między inne- 
rni takie napisy:

,Pod ty i s kamieniem spoczywa Annie 
Henkins. Zginęła ona w- smutki: utraciwszy 
swą urodę. Zachowałaby ją  była dotych­
czas, gdyby używała oodzleń „Kremu my­
dlanego H  J . C arler i Syn".

Albo: ..Jeszczebym długo .pozustał przy 
życiu, gdybym przyp, awiał eodzień moją 
sałatv octem „Red Mili".

a lb o  jeszcze: „Tutaj będzie spoczywał
.dodyś Joe Beintsm ann, ze sławnej firm y 
korzennej „Bern am aun i Uhep“, którą obe­
cnie prowadzi ko powszechnemu zadowole­
niu swych klijentów".

Dopóki zazdrosna Ameryka nie opete: l- 
towała js^zcze swego kapitalnego pomysłu, 
radziłbym nasz /m  czynniKom m iarodajnym  
pomyśleć o wyeksploatowaniu tego J rojące 
go u nas odłogiem terenu reklam y. Nad{ je 
się on nąprzykłan świetnie ai ag itacji 
przedwyburczęj. W obec zhliz jąe^ch się 
pomału, ale nieustannie wyborów do przj 
szłego Sejmu, zapobiegliw ej stronnictw a poli 
...rczne winnyoy już dziś ..omyślec o zaku­
pieniu zawczasu od powdednie j iloscł gro­
bowców.

Aby nie dawać r^d gułoslcwrych poda­
ję poniżej kilka próbek takiej reklam y 
przedwyborczej.

Dla stronnictw  Chrześcijańskiej Jedno­
ści Narodowej: „Tu leż.y W incenty Rozpo­
rek. Ztr.ai1 w straszliw ych męczarniach, bo 
nie glosował nu ósemkę".

Dla obozu przeciwnego: -„Pod tym  ka­
mieniem spoczywa Bonifacy Klap. Zm arł ze 
zgryzoty, ż" otum aniony przez klechów gło­
sował na ćsemko. cJdyby głosoc/ai był na 
dwójkę, żyłby do dziś zadowolony i szczę­
śliwy".

Dla obecnego obuzu rządowego: „H ilary 
Łapownicki. Zmarł przed rewolucją m ajo­
wą nie doczekawszy się zorzy sanacji mo­
ralnej, któraby go była uzdrowiła" itd.

Na cmenlnrzu izraelickirn napisy nale­
ży odpowiednio zmodyfikować.

la von Tlaiuten.

= = = = = = = = = f-
Raut Stojrai7, Asysladtów 
wyższych Uczelni .wuwsk.

.(R.) W reeepcyauynn salonacr uniwer-. 
s^-telu n. Kaziu., ongiś gmachu sejmowym, 
odbył się ouegdŁj R aut asystentów pod pro* 
lektoratem  wszystkich rcKtoro-w najwyż 
s.ych uczelni, Przeustawiciełe wszystklca 
fakultetów .— za lyyjąikiem jeaynie teologi­
cznego — a zaicim medycy, prawnicy, filo­
zofowie, chemicy, archi tekek inżynierów*® 
i weterynarze złączyli się tu do wrspolnej 
z»bawry nr. potężny rozkaz księcia karnaw a­
łowego. Zjawili się też wszyscy w' komple­
cie, zn swymi profesoram i na czele — a ob­
szerne sale i krużganki uniwersyteckie nia 
mogły pomieśció .wszystkich gości, przy j­
mowanych nader serdecznie przez asysten­
tów' wyższych uczelni pod przewodnictwem 
prezesa Kom itetu rautowego d ia  St. Lasko- 
wnickiego. Siwi, srodzy profosorowifc-egza- 
minatorowić mieli tu sposobność przekonać 

's ię  — natrząc na charlestona, tango i slnm- 
1 jak  sami pod tyir, względem maJo u- 
m ieją 1 ie  ru-jmłodsza słuchaczka oo tiafiłr 
by ich spalić przy egzaminie z tych tańców.

R aut wypadł pod każdym w^g-lędcm 
wspaniale. Reprezentowane były wszystkie 
sfery naszego miasta. Wyliczenie choćby 
najpobiożuiejsze nażwisk gości a w „zcze- 
gólności toalet p a r byłoby pracą syżyło­
wą — prosimy też * góry o uniewinnienie 
naszego reportera, k tóry  garść nazwisk dziś 
tu podać może.

Wśród obecnych 'Zauważyliśmy wszystkich 
trzech-rektorów, mazu. dra K. Siemiiauzklegc, Na- 
dolskiego i Moraczewskiego; wojewodę dra (iana- 
p cha i wioewoj. P.ckhardta, uziekai.ów RjuclJigo.

| Bulandę i Lorię; profesorów: Dolińskiego, Ehrlicha, 
Nowickiego, Ostrowskiego, LorigchaiTips‘£r, *narto» 
wicza, Rotfeklt, Parnasa, Banacha, Steinhausa I 
ŁomidcK ego, dyr Banku Oosp. Kret Rainera; dyr,, 
dra Oromskiego; prezesa dyr. cel Smorkę; ph.. DIU 
goszewskiego i Łukowskiego; red. Medyńskiego; 
prezesa SOK. Hawla, dyr. Giełdy dra ?anr ha; sę­
dziów drów: Zgorskiego, Antoniewicza, Lnaertaw 
Ludw. Dworzaka i Furgalskiego; mec. Batyckiego, 
Stankiewicza, Biiika i Rolera; przemysło „ów : 
loeplitza 1 Fr. Rosnera, inż. Greka i arch. Wróbla1 
asyst, dra Ailerhand; i w. in.

Toalety paó były olśniewające a właśccielki 
Ich wyglądały uroczo. uv. age zwracały na się ory­
ginalne toalety — prof.: Ehriichowej, Steuihausowel 
OstrowŚRieJ i Lon gchatnps‘0 wej; dyr. (iromskui, 
drowej Laskownickicj, itó. Bardzkia), drowe] No- 
v/ak-Pfzygodzkiej, dr, Szulislawskiej; radczyni An« 
toniewiczowe), mec. Batyckiej, Rollerowej i fiijMK!- 
rowej art. teatru Korab ankl, dyr. Tad. LiebictiWzel1 
jako lei panien: Batyckiej, Reinlendcrówny, Medyń­
skiej, Mlernikówny, Hoszowskiej, Słoinniekiej, Fecli- 
tnerówny. Przemyokiej. Podhorodeokiuj, Łouin ckie) 
sióstr Łukowskich i BieńKowsKich oraz długiego 
szeregu innych pań, które prosimy o przebaczenie, 
że nazw ska Ich z powoda braKu miejsca tu zamit- 
czane zostały.

Do uświetnienia rautu przyczyniły się też w,



S p e c j a l i s t a  chorbo pruć, serca i łotjdK i
Dr. FELIKS mm S

LWÓW — UL. GRÓDECKA 46. — Telefuli 834.
j ^ T  Prześwietlanie Raeutgenenr
Śpcscjalfsta chorób wenu>anych I skórnych
( |  M i . y r L  b. sekund. s ;» i t  „ricdeh.

> D. I  I w  i  w Lf■ i lwow-sk, „rdynujc 8- -9 
1 2—6, v  niedzi.-.lę M ,  Lwftw, ulica A.JI]'KI 1 
.(rdfe ni. bańskiej).’ Telefon ,8—01, 41*
IV cho robach  s k ó rn y m  I w en e ry cz . d U  k o b ie t 
Or. REGI! REICHERSTEIN A" LI IA  oiuy.m je 
TL H A L I C K I  7 (nad Kawiarnia Centralną). — 
Telefon 31-30. — Leczenie lam pą kwarcową. 12314

• U K 3 i i0 t ! L f  ^ a" fc
WOLFA I La NZA

n ajlep sza  1 n ajp ew n iejsza  s iła  popędow a.
"lH? Ceny znacznie znlzone -^sr.

Kosztorysami i puradą fachową służy na żądanie
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dw u i p ięe lo  osobow e, n a jle p s z e  n a  
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Lt.ów, Trzeciego ronią 15. Tel, 3-9i-

„O L L V ‘ 3*jdyiia iBtnio- 
— niedoścign iona 

* ma-rku św ia tow o, odo- 
! w ndm ona 'zu p e łn a  jrwa 
! ranc.ia za k a id a  sztu* 
j-kfj. Ceny feprzeda&y do­

la l i  icznea za tu z in :
N r. 3202 doi. am  O.óO* 
N r. J*2t-3 1.—, Nr. 1204 
1.20. 4

P o s z u k u j e m y  d o b r n ę  s i ę  p r e z e n t u j ą c e g o

zastępcy
z branży enem ie* .jo»sarm aceuvycznej do
zbieranie zamówień i prowadzenia propagandy 
lekarskiej. — F arm aceuci m uja p ierw szeń ­
stw o . Ofeny z curriculum vitao i referencjami 
pod „Ckemja“ do Administracji „Wiek.!*. — 

! Oferty nieuwzględinone bez odpowiedzi.
13791)

HALLO: JWASAi hAILOi
Kupujcie giainoTony SwS& S?
ty  krai-1 i« g i,, n j n u u » ł .  do mii za, oraz Śpiewy 
PEcauera, Selmy Kurz, Ady Sari I Inne tyłk u firmy

tóialwma Rasenman Jâ ^ ska 1?
n a  d o g o d n e  w aru n k f- 47(5 T e le fo n  17—i 5.

rantem, chory m na anemią
Otomany kanapy “ “ .S lD tlK  h tB Ld W Y^ ? MiiNZER ' mji i uoławów. Proszę załączyć markę gra odęowiedr.. 

in ł tf  race, w k łr .d g a rn i tu ry  salonowe najtaniej, fiS t j s e f ta  it udziela KK EIiY T na dogodne Tani Kekow, Gdańsk. Laageasse 1 11.. odoz. 213 
VI D O RIÓTĘpUHf »Ak>2H% P.. # 6 i H «#■ w arunki rafałrtę . 44C f 20*
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Iłięnutym xj|)ii.ł; znakomite: prwuukeie uva««ij> 
piuz. w .  Janiny, Stefanji i M a d y -Pa w ńskiej; wy­
borna orkiestra jazz-bandowa uraz przepysz «y a za 
dziwiająco łani bufet, przy którym panie kojnile.o- 
wc pokrzlaly zmęczonych danserów i danserk, tak, 
te  zdołali w żmudnej pracy tanecznej wytrwać aż 
do k. 8 rano

Parlament w kraju 
wschodzącego siortfa.

Ij&rwsze posiedzenie parlamentu japm'.- 
skiegi, po śmierci nnkada. Ministrowie w czasie 
posiedzenia. I

(Od naszego korespondenta).
Łam tu ., w lutym.

Po śmierci ieonego z najwybitniejszych czlon- 
ków -biszej paieotry, blp. dra Juljusza Aleksandro­
wicza, Któiy od szclegt lat dzierży! mandat perw - 
szego asesora tut gminy, rozgorzała na dobre wal­
ka o jego publ czne mandaty. Nie wchodząc w oso­
biste kwaiifkacje kandydatów, których jest spora 
liczba, vhciclibyśmy na Jeden moment zwrócić u- 
wage sfer mlaioda.nych, a mianowicie, że następca 
błgp dra Aleksandrowicza, który tak godnie repre­
zentował po polsku czulący i myślący odłam tut. 
żydowstwa, powinien conainmiej odpowiadać poli­
tycznej linjl swego neprzednika, jeśli mandaty miei- 
szościowe maja być wyrazem układu sil reprezen- 
taćj gminnef. SyonlSci tut. wyciągają już ręce i po 
ten mandat a jak słuchy chodzą, to starostwo nie 
sprzeciwia się tei koncepcji, gdyż — jak wszędzie 
— tak i u nas administracja ma tremę przed posła­
mi i senatorami, choćby mn ejszośclowymf, których 
miasto nasze ma aż dwóch naraz, więc ci panowie, 
ufni w mcc swych sejmowych wpływów, chcieliby 
I w tej wodzie ułowć swoje rybki. Byłby to już 
cnyba skandal, gdyby- miasto nasze, mające tak 
piękne tradycje zgodnego współżycia na terenie po­
lityki gminnej reprezentowane było przez luazi ob­
cych, przez stosunki obce nam narzuconych, a nie 
zdobyło się na kandydatów ..lieszczah., godnych 
a swoich własnych. Słuchy o kandydaturze asesor­
skiej dra Vaerstandiga, mającego. pono niesłuszne 
i niewłaściwe poparcie tut. starostwa — są na po­
rządku dziennym. Nie chcemy wpływać na decyzję 
władz, ałe są ńewątpliwie u nas godniejsze i bar­
dziej odpowiednie na to stanowisko jednostki, o któ 
tych się zapomina ze szkodą dla miasta i iego re­
prezentacji, a które znajomością stosunków lokal­
nych i spraw mejskich oraz bezwzględną bezstron­
nością daia gwaranc!ę. iż w swem urzędowaniu 
Kierować się będą efektyw nym  interesem mias.a, 
a nie politycznym kątem widzenia. Rozwaga : nale­
żyta ocena tej ważnej i doniosłej sprawy nie po­

winna być bagatelizowana' przła r j  niccaawy--- 
rząd miasta i czynnik smiiorząuow*. k iś rr  pawiL 
ny czuwać nad lem. by mandat bis Uri 
diowicza oraz jero assesorstwo nie przesrtc. w fl>- 
, uwolane ięce, gdyż w tym wypidka iczaKs*) 
50-letnicj tak owccnej 1 wydatnej pracv ^ M k ls iś  
i.bywateia, jasim był w każdym calu blp. dr. W- 
Ijusz Aleksandrowicz, poszłyby na marne. C.syuiffi 
consutes!

Z d M ^ s k k .
FRANCUSKI PAAillJTNlK K8  kiaK 

MBNTYNO l  A /,A li u i t y S K K H  SANCłl 
: SZ H dW E -i ro ttk i boli u Icj-a ki ego kaiceiiLi 
zesli ica, R om ana, przetłum aczony o* ję s y'k ' polski przez p. K. F ir le j  B ielańską. »l«l *ię 

i g łów nym  zrębem  prześlitzm .j książki o t /m  
i „księciu niezłom nym "; k tórego  p m tać  r j -  
sn jo  się na  tle  dziejów' polskiego nięejci 
siw a w niew oli niezw ykłą harlcw nnacH  dn 
szy i g ran ito w ą sta łością  ch a rak te ru . Dssre 

i lo i:“upeln icne .i/y-eiągami z korespondene;! 
rodzinnej, jo tąd  niew ydanej, o raz objaŚLikt- 
ie s ta ra n n i-  opraeow anem : ” przyp isam i p. 

K . B ie lańsk ie j, nosi ty iu ł „Ro nan ijfcng. 
szko zesłaniec na  S y b ir  z r. 1831 w św ietle  
pam ię tn ik a  m atki. . o raz  . korjsponde& ojf 
rspólcżesnej", W tszio ono jednocześnie w 

I trzech w ytw ornych w ydaniach; na papierze 
czorpanym  z 11 ro to g raw ju ran ii i * św iatło- 

I d ru k am . barw nem i,' n a  papierze bezdrzev 
| nym  z te.mi sam em i ilc ś tra o ja m i o raa  n»
1 papierze bezdrzer-ryn ; z 11 ro to g ra w iu ra ­
mi. K siążkę poprzedzają  słowo w stępne J ó ­
zefa kr. Potockiego i przedm ow a P e  nr“k *  
M ościckiego. N ak ład  G ebethnera  i W olffa.

Naczelny redaktor:
B R O N IS Ł A W  L A S K tiW N IC K L  

O dpow ied z ia ln y  r e d a k to r :
JÓ Z R F  K R Ł y S Z T O F O W  łOZ-
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i Nie kupujcie!
Sprowadzanej tandety
Gdyż macie aa  miejscu to­
war najprzedniejszy ,i tańszy, 

bo wprost ze źródła.
S I! Łóżka wszystkich typów, 

m l  eczka dziecinne.
UMYWALNIE E 2 fc ŁA S MĄCE. 

Mb LL LEKAR! E I t tf.
Józef Pucko KPiSSS.
Lwów. Tercjarska 10. Tel. 15.88
(boczni. Kieparowskiej, 5 minut o j przy­
stanku Iramw. kośc. św. Anny). 152 

ZASTĘPCY i OSZuKfW ANI.

GŁÓWNY CENNIK
IłI Bk <. O  M itp.

NA ROK 132/ -% m
w y 9 y ła  n .i żądanie bezniatnio B. HÓŻAKOWSKI, 
' órun (Pomorze), sk ła d  . Hodowla Nasion — 
la k łp d y  ogrodnicze. — Rok założenia 1885. 398

IZWiedeńskieTarg'
W  MIĘDZYNARODOWE

13-19 m a r c a  1927 r.
(TARGI TECHNICZNE o d  18—20 n .a rc a )
BHędzyiiurO dow a w y s ta w a  Bamoc ied ó w  
1 m o to c y k li  S p u c ja ln a  W y sta w a  P o lsk a . 
„TECHNICZNE NOWOŚCI i WYNALA'£,Kku 
W y staw y  R e k la n .y . W y sta w a  R o ln icza .

„ZW IER Ę DOMOWE"
(W y staw a  hod o w li i p ie lę  j n o v ,  z w ie rz ą t)

WYSi AWa  «RTYi(UŁUW 
SPOŻYWCZYCH i ŹYWNOiCIL WYCH.

W iza p a sz p o r to w a  z b ę d n a !  Z a le g i­
ty m a c ją  T a rg ó w  1 p a s z p o r te m  w u lu e  
p rz e jś c ia  g .a n ic y  A u S trju ck ie j.

Z n aczn a  zn iz l.a  k o sz tó w  p rz e ja z d u  
k o le ja m i po lsl cierni, czesk io m i 1 aw utr- 
ja e k ie m i j a k  r d i n i e ż  : am o lo tam i. W iza 
tra n z y to w a  c z e sk a  z b ę d n a !  L e g ity m a c je  
z a  c e n ę  zl. 7 w y d a je

WIZNiR MESSE - A. 0. Wien VII
ja k  r ó w u k t  h o n o ro w e  p rz e d s ta w ic ie ls tw a  
w e  L w o w ie : K o n su la t A a s tr ja c ld , u l. P e ł­

czyńska 35,
„ I t r  d c a  ko  ne Jy jny  w slta r

Fabian,, u licn  L eg jo n ó w  5,
„ P o lsk ie  b iu ro  po  d r  „Orbis

Śp. z o . o ., J a g ie llo ń s k a  20-22 
„  T o w arzy  tw o  Altc. d la  T ra n ­

s p o r tu  M ięd zy n ar., S ch en - 
k e r  & Co., u l. 3-gc. M aju 5.

'i*:'* niwy znakomity Środek 
dla przem ysłu' piekar­
skiego, podnoszący wy­
bitnie jakość pieczywa.

Wyrabia:
BROWAR KPAI1. JA­
NA GOTZA, Kraków, 
ul, Lubicz 17. 89

I
Przedst. Adolf Bran i  j l ,  Lwów. Kordeckiego 2.

frYLK® P d Z B l  J E D E N  M S E S i Ą C !  
NA 2«1 RAT! NA 20 w AT!

© e ®  G R A M Ó £ ! 0 N Y  ® ć ®
s z a f k o w e ,  w a l i z k o w e ,  t u b o w e ,  k ie s z o n k o w e  
o r a z  w ie lk i  w y b ó r  p ł y t  g r a m o f .  (S l tz a lc ,  
S e lm a  K a w ,  P ie c a v d i* , H a  S a r i  i  in n i )  

m a r k i  , - P O ' lD O R A 11 p o l e c a  603

„Syren a“ Kazimierzowska 13
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HAJÓKiJllCZNIUĆZY'’ ŚRODKIEM UŚMIERZAJĄCYM

RldMATYZM
łriMAN!A,B0lE6-mT,ZĘBÓW,
JEST WYPRÓBOWANY 00IAT50 ,

I NAGRODZONY 
MEDALAMI

' CHEMIKA » APIŁKARZA '
TAR.HOROUI

Do KABYC1A k?K^BZlE 
'Wti««aiA:MÓWHY su,ab m m m m

APTEKA MSKOlAóCHf.
LWÓW*

laawMM eaBWiBBBggawgpgłWKBg
13587

KTO SZUKA
dobrej klijentell wSrdd 
najszerszych warstw,

KTO CHCE
znaleźt konystny znyt 
dl swych produktów 

i towarów,
KT&i ZNALAZŁ

zgubioną rzecz 
I pragnie zwróci? 

właścicielowi,
NIECH OGŁOSI

się natychmiast we
WiSE^U =  
== NOWYM

najpoczytelnlejszym 
dzienniku krajowym 
którego dział reklam

=  S0W.Cit~= 
WYNAGRADZA

wydatki uczynione 
na ogłoszenia.

W DOW A em ery tk a  xr Arą 
dni di w ieku, in to l., łago­
dnego usposob ien ia , poszu­
k u je  sam ois tnej p .łsady — 
ja k o  gospodyni. Łaskaw * 
ogłoszenia  nadsy łać  ood 
F . K . do A drniu. W ieku ,mn.
OGRODNIK czyści i przn • 
c in a  drzew a owocowe i 
k rzew y. poszukuje p o iady , 
AJoże być nu prowincję* 
W iadom ość u dozorcy ul* 
Szep tyck ich  39. 9096

MŁODY dyplom ow any po­
m ocnik hand low y  pusznku 
jn odpow iedniego za jęc ia  
ow oiitualnio posady b iu ro ­
w ej. Łaskaw© zgłoszeni ia  
listow no do A din. W ieku 
pod „ J  A K IE K O  ŁW T E K “9Wi
K O B IE TA  in to l. z  b ra k u  
środków  do życiu , poszu­
k u je  posług i lub  ;n k ie j-  
fcohriok p racy . L isty  pod 
„Uczci wo&ć 13853“ do Ariiu 
W ieku . 138W

PANNA p o sia d a jąca  ukuil 
czon^  k lasę 9-tą o raz  ki rn 
handiow y i plmiuio na  
m aszynach  poszukuje po* 
sadę b iu row ą. L isty  pod 
„K >niecznośó '‘ do A dm in; 
W ieku . 1 f*WL

MŁODY, in to l., p rzy sto jn y  
b y ły  podoficer k aw a le rii 
W P . po n ad a jący  5 k las 
g in inaz . poszukuj o jaki- j- 
kolw ick p racy . L is ty  pod 
..W ojskow y44 do Admiu* 
W ieku. 13813.

C U K IE R N IK  zdolny l s a ­
m odzielny poszukuj o posa­
dy. Z głoszenia: 8 \ M150lł, 
z list. W P, H orbao ia — 
„D la cu k ie rn ik a 4'. 099

IN W A LID A  m łody % In tel, 
ro d z in y  poszukuje . posady 
jak ie jk o lw iek  byle odpo­
w iedn ie j. Łaskaw e zgioszo 
n ia  pod „ In w a lid a  Polak*4 
do Adm. W icku 9994

K U C H A R K A  GOSPODYNI 
in to l.. w ieku śred n ieg o  —■ 
poszukuj o podarty u w dc w 
ca  lub sta rszego  kaw ale ra  
uczciw a, bardzo oszczędna 
posiada bardzo dobre św ia 
dcciiwu. A gnieszka (lo lasi- 
kowii, P rzem yśl, W ybrzeże 
F iisudakiogo N r. 1. 9089
5JI)OLNV pom ocnik k raw ie  
eki poszukuje zajęcia  zn 
bardzo  niftkicm  w y n ag ro ­
dzeniom . Li-sty do A dm in 
M iek u  pod K U A W IEU . — 

9099

PO SZU K U JE  jak ie jk o lw iek  
posady . n*ożti być do rt>- 
e ta u ra c ji  lu b  jako  rozwo­
zicie 1 -w jak ie jk o lw iek  in­
s ty tu c ji . Zgłoszenia pod 
„P racow ity*4 do POLO N I,
Chorążozyziiy 9. lH80li.

PA N IEN K A  7, ukończoną
4-tą g inm . poszukuje ja -  
k ic jko lw iok  posady , m ożli­
wi© b iu ro w ej. Łaskaw©
zgłoszen ia  pod „Ł adne p i­
sm o4* du A dm iu: W ie’ u ,.nm.

PO SZU K U JE  posadę pom. 
f 'togrnficznege. n a jch ę­
tn ie j na prow incję . 7i# 
k ła d  prow adzić p o tra fię
sam  — w szelkie robo ty  w 
zak rosie  fo to g ra f ii w yko­
nam . R e tuszu ję  rów nież.
Łaskaw© zgłoszeniu p ó j 
FOTO GRAF do A dm in: 
W icku . 9993

PO K Ó J um eblow any  v, o- 
sobuem  w ejściom , ilo n au ­
k i, p rzy  ęiolidnoj k a to lic ­
ki ej rodzin ie  poszukiw a­
ny . Li d y  pod ,.Do nauki** 
ile Adm. W ieku. 9093

OD N A JM E duży nlukrę-
p u jąey  pokój. L en arto w i­
cza 10, lew y p a r te r , i—6, llióitć
DWA PO K O JE  lub jod ea  
słoneczne, z  m eblam i, b a l­
konom , usługą . Czynsz zt« 
par© m iesięcy , za raz  d» 

1 w ynajęc ia . Lwów, u lica
P e łczy ń sk a  2, p a r te r ,  —»
drżw i 4 l!»f>T7

Ztfitiia adtlirszczające I przeczyszczające„rmmum™
USUWAJĄ  HA3MIERHĄ OTYŁOŚĆ.

Leczą obstrukcję, reumatyzm, urtrelyzm. gicht i 
inuo choroby, p.mrstate na tlu złej prr jmiany ma- 
torji, jakoteż choroby wątroby, nerek i pecherza 
moczowego. — Czyszczą krew. — Rozouszczają 

kwas inoc/ow.v, piasek i kamienie żółciowe.
GĆÓ MHY ?K4.AD: 151

apteka  ?ou św . a p n ą
Lwów, ul. JANOWSKA 52.

M E 3 L E M A R A T Y
WŁASNEGO V,rYROBU, SPRZEDAJEMY KAŻDE- 

MI BEZ PORĘCZYCIELA 170
Fabryka mebli, Lwów, 

1“ l l  isw l r  9 H  K ejtana 6 (naprzeciw 
a - ” I  „B igaieii“iiB r.sjarow -
’ ’  ska J — telef. 31—f9.

SZOFER sta rszy , pow ażny 
poszuka jo posady zaraz . 
Ya pośredn ictw o zobow ią­
zu jo  s je  p łac ić  a całego 

1 dziennoffo zarobku  5 proc. 
przez p rzeciąg  jodnogo r.»- 
k ti. P . T . włtu-cicioloin tak  
sów ek, m ożliw y opust. — 
Łaskaw© - zgłoszeniu dlłi 
szo fera  w p. B altarow icżh , 
Lwów, u l. Żółkiew ska 61; 
I . p. drzw i N r ć. 9082
KRAW OZYNI szuka szy­
c ia  p ry w a tn ie : —• 2 zł.
dziennic. L isty  d© A dm in. 
W ieku dla „ K ra  w bzy nr*.13578

Światło splryt. fW iktm m*
jest najlepsze, najtańsze i  n a j p r z y ­
jemniejsze. — L.unpa nadaje się do 
oświetlenia mieszkań, posiada świa­

tło b ia łe  I bezw snne. 11989
S K Ł A D  I ZA S T Ę P S T WO
“  „LIIM E N“ =
LwćW -  PL. MA^JACICl 4.

13881

OGRODNIK pszczelarz  — 
poszukuje posady  na  o r ­
dy n a r ji  od 1-go m arca. — 
Roznniio śię na w szystko 
w  zakręą ogrodnictw u — 
wchodząc©. Zgłonzonia nad 
sy łać : A n to n in a  D anhof-
iic rf W olanku — T uatano- 
w ice. dom L in b n rd ą , d la  
og rodn ika  Dimcnkl. 62A.
MŁODA Intel, m aezyui- 
ąlka  z roczną p ra k ty k ą  
biurow n, poKzukuJo poua- 
dy na skrom nych  w aru n ­
kach . R e fe ren c ja  zapew ­
niona. L isty  do Adm in: 
W icku pod ..MnHiyidshkjp* 

»879.

POICÓJ d la  1 lub 2 pań  
ilo odna jęc ia . W ygoda. — 
O kólskiogo 4, I. p ię tro  — 
(boczna M urarnk io j). 13727

IN T E L  p a n n a  P o lka , po­
szu k u je  um eblow anego po­
k o ju  7t u trzym an iem  z «- 
życiem  fo rtep ian u  p rzy  
in to l. zacno j rodzin ie. L i­
s ty  pod „Ż aena rodzina** 
do Adm. W ieku. 13643

P O S /.lfkT U Ł  się pokój -  
um eblow any lub ni© —• 
z całom  u trzym an iem  d la  
pow ażnego Bamotnogo przo 
myriłowca. L is ty  do A dm : 
W ieku p jd  „P rzom ysło- 
wioc*. 15803

1)0 W YN A JĘ C I A od 1-go 
m arca  pokoj kaw alorsk i 
z częśc i o wem  umoblowa- 
niotn. na  p a rte rz e , tilictf 

i ©lak a  39._______ 13751. ̂

Panienka pkromna —•
znajdzie  unuoszczenic, 
tro sk liw ą  opiek© z u trzy - 
m nniem  lub boz. Ja b ło ­
now skich 4-4, I I .  p ię tro  —i 
łirzw i 6. 9991
PO SZU K U JE się d la  mło 
de  go in to l. człow ieku po- 
in ioszkan ia p rzy  rodzin ie , 
7. u trzym an iom  od l-go  
m arca  do 1-go lipea . L isljr 
pod „N nnkft‘ł d© A dtn in : Wioktt. \  157G5
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ŁMKJRYTOWI, n a jch ę tn ie j 
Ło ojarcow i w ynajm ę po-

.jh ij um eblow any — okolica 
ta n ia , z d r  w a, f kim . — 
ko le j Ł ańcu t. L nbcradaka, 
Łudź, K a r o la .   18*69 _

ŁARAZ do w y n ajęc ia  po- 
Jt »J um eblow any , osobny
Won ód. 1)1. L istopada 116;
1 p ię tro . 15501

•jP.JKAJ fron tow y um eblo­
w an y  dla 2 panów  kato l., 
od 1. ni u r  ca do w ynajęc ia , 
jT zechodn i, p a r te r ,  2 drzwi 
n a  p raw o , G ulińskiego S, 

__________ 13659

PO SZU K U JE  ełę n a ty c h ­
m ia s t w śródm ieściu  3—I 
pokroi a  kom fortom  Wa- 
Yhnki wodle um ow y. Li­
my pod „P ow ażny  roflok- 
t a n i 4 do A droin. W ii ku .

  18881
^ O K Ó J um eblow any do 
V*yua j ;c ła ,  św ia tło  elc*- 

. tryesm o, u sługa , osobue 
w jśu ie  o raz  row er m arki 
i. ich** sprzedam . U lica 
F\v. \^oJciecha 4, u go-po 
d; rziu 13879.

P O SZ U K U JĘ  2 lub 8 po-
k '* >; k u ch n ią  za  S-Iotnim 
«:4ynszoni z góry . L isty  < o 
A dm . W iokn N.)W«go ^oil 

‘xy pokojowe*’* 13870' •  \i :
GDY N IA  nad morzom — 
W V o 'd a m  w dzierżaw ę 
« k >bio fachow ej. W arunk i
p.-zystepno. Lgłoszcoia ńw. 
E ofji 3. drzw i 7, 18880
P R Z Y JM U  dwio pan ien k i 
l i i  m ieszkan ie z calem  n- 
trr.y inan io in  lu h  boa T71,
0 - h o k a  *27, i t .  p. 9097

r  -KOJ W ^TióU M lE^C llJ
1-uźy, um eblow any z kom ­
fo rtem  do w ynajęc ia . t Tl . . 
A snyka 11, I I  p. 18858.
Y o K O J UM EBLOW ANY,
* * dnem n panu w ynajm ę. 
Kr .b icia  24. II* p ię tro  na 
Iowo. 13836
V? \  MOTNEMU pan u  lub 
Lpunnio odnajinę  pokój — 
jr-z.y skrom no j  r-V zin le .
£i głoszenia: E rn  pi a rek a  8;
I I .  p iętro , drzw i K r. U .

13835.
U O SZU K U JE p^m ieszka- 
ir'o  o 3 pokojach  z k u ch ­
n ia . polnym  kom fort, za 
rocznym  czynszom , d la  je ­
d n e j o^ai.-y. L isty  do Adm 
•M ioku pod S. i ł .  13&14.
IK-KO J do w y najęc ia . PI. 
J u r a  t», I I .  p na  p-"w o.

38840
PO SZU K IW A N Y  m agazyn  
j» *zy lorze kolejow ym  na 
dw orcu O zurm ow ieckim  — 
Jeb Podzam cze na  s -U d  

iw y. L is ty  pod *58?* 
♦i'< A dni. W ioku. 13847

M P  .SZK A N IE p ieć du ­
żych pokoi, ca łk o  w i ty  
kom fort, w śródm ieściu  -— 
zam ien ię  na  3—4 p oko jo ­
we. 7  głoszeni a  z  podaniem  
n r ?winka, m iejsca ł cza-u  
U!> tk an ia  do Adm. W icku 
pod , P ięć pokoi'*. P ośre­
dnictw o w ykluczono. 13848
VoS.ZUKIT.TE 1—3 P' kojo- 
w* m ieszkalno '& k u ch n ią  
lu b  bo» n a ty ch m ias t. Zgło- 
67, m ia listow ne; U urtow - 
p*a K o lon ia lna , K I. T ań­
sk ie j 3, d la  N N. 13830
P O SZ U K U JĘ  2 do 3 po­
k o je  % k uchn ia  — bliżej 
t rM ia te ta ta .  — zapłacę 
czynsz dw ule tn i a góry . —
1 .;rtv  pod B. A. do  A.thn. 
W ieku Nowego 13888.
PO  KOJ u m eblow any z o- 
eobnym  w chodem  do wy- 
pftjęćia, Biie/.ow*k>ogo 4 — 
IIT . p. Nr. drw i 19. 1377(1.

N A U K A
SŁJJiAPA nmUjąon jo t b i POSZUKUJE iii; t . ie jh  i 
we( poMTuLnJę. /gł< et »Li I d a io reó  *  bi.rtowlanych —
G ródecka 53, n  g “ .jo ilarŁ . w w ieka ) lo p n o k ro c  o

1X637 | uym  la t  *5, n e n  r; li, —  __
’ • ;  ” _  i % kancla i i .  500 i r a f - en- ! ,  _ ,

OGRODNIK — doz.trc* do c łam i. Pigcmno ig lo n z jn ia  1. sm rrta  rozpoc^y-
m a poszul.lw ftn j od 1-go z opiEcn ty c ia  i to  £wia Jokeje k r o ju _ i Bzycta
m arca . '/.Kfwr.ynia oiobi- <teot p ray jn m jo  -i(j — konc. k raw czyni H e la
eto nb  odpiny tw iaooctw : u»ów , pl. —  ,a e k l 7, —
Lwi.w n i. Ł y s a k o w s k a  . I I .  a c h o 1 y IIT picu i  —
1. 8, D ru k a rn ia . 13885 < „ W la m a  n trzeoW *. 13851.

KRRZKliAM 3 h diii* .wtj- i K A M IK N IO F — tlyacifc 
we w io p rik l ii" ktinim -niit. Ht-nt-dain. . . .  \4a .- '
L isty  t d ,.\V icp r/k i’‘ do I t ic k n  j,od ..I / . , j ,  ar- —
A dm . W iokn. ISSI--'. I K S

Zdolna przykfawaczkp f ;sef*nmi»Tt
przyjęta do pr :ownl JUkfeA dbn ;k(ch Klary 
We " ,  pl. Gołuchowsktch 5, t. piętro. 1870S

lioor — Reiss. Zplo«r.(>iiia 
Zól‘„ io w sk a _  51._____ 13.39

,ATDRA •*. Łyczakow ska,,V.AT1 
N r. 47

PR A K T Y K A N T  do liand ln  |  j RZYJ *1Ę dziew ezyno do
Soroeluny I lrn ty  A r tu r  | ilw aletnf 

a r to ,a , Lwów. K o p en iik a  ' chętnie} 
zostan ie  p rzy ję ty

ZA STĘPSTW O  n a  M ało­
p o lsk i oddam y p o u ró żrla - 
coinn. Rgloszonia n ’ - 
uwzKlrd.iiono zc.itans bez 
odpnw iodzi. F ab ry k o  o y ro  
bów lukier.iiczycn B oi 
i lic h o te k , D w ornickio ;o 13 

13787

A r tu r  | ilwalotnloir^ dziecka, na, 
chętn ie} s j t j s k q .  Bara: 

13620 ska . Łyczakow ska 65, 
o fięyny .

t

M ałże ństw a:
GHCKSZ S Z Y t .IO } do  ' Nr- M-

thow e w pisy im rozpoczy­
n a jący  *lę 5-clo sińcsięcŁ- 
ny k U B S  UióTEIlO K L A ­
SOWY O IM N a 2 JA '.N V . 
Tnm żc w pisy na  d rug ie  
półrocze n a  kuru m atn ry - 
ezny g im n az ja ln y  i »zo cio 
klasow y. Od 12—1, i 6—8. 
______________________13711_

L E K C JE  w yrobu  dyw a­
nów p ersk ich  i fimyrneń- 
akich , w ełna, w zory na 
sk ładzie , n ap raw a  wnzel- 
k ich  dyw anów , zam ów ie­
n ia  k onkurnncy jn io  — 
w K onc. W ytw órn i dyw a­
nów 8 M Y R N / “  '

MACZYNiA femaiiowant i ziarnin.
puleen i

Karo! Paszanda STfe^S
LWÓW, UL. ł>nftSKA U . 6

SPRZED A M  sk lep  m nsor 1 
sk Św. Zofji 15 Fa.i kie 
w iek 1S7"5
riZTV(’Z.v F, zęny, złoto -  
s r “bi o, b ry la n ty , k u p u je  
W ander, G ródecka N r. 18. 

________________ 13681
NAAM OllNIiaSZE TORE­
B K I dun.ski j poleca naj- 
t a n l . j  Rmlr»’Ł F ln h r, niioa 
T.e?juuiiw  21. 618

F I A i \ i . \ i j  c zarn e  —1 e ra  
r a d io  4 ro  lam pow e s  ,  
-la K im i.ny — < h m :(d(i“ - 
skieiro 5.
FO l I p P IA N  m b p ian in o  
kupię. K ochanow skleci. t \  
P re tse i. _ f ’S67»
FO R T E F iA N  a n s . ne- 
ch an lk u  śm zedj m. ti l le s  
K o p ern ik a  14. I t  sohosij. 
p a r te r , drzw i 9. 13873.

NA. Ratorei 
137
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POTRZEBNY .z e la d n i ' ho W arszaw a, ni. NSwotrrodż* 
m i.ila .sk}  kaw ale r, kt. ry  k s  3... W aru i* }  przystęp- 
d h .isz y  czas nn ,"d ry in  ne — w y h ir  o lh rzym l -  
i r ic j-c o  prncow al. Z rI t-ze- i 934
n ia  listow no: Stęp-ii iwski

b rze w ytść zauiaż lo b  się    ,
ożenit ' N anisz io Admi 6T fcN O t.U A Fal WYUCZA 
nlfitraęii . M atryu : m j.1111" ,  di .no lis to w n i) i.c łak c jL

S ten o g ra fa
W arszaw a,

B olskiego, — 
Snczygla 1S

r?8

BOCHNIA.
,  , , ,  .  ,  R V T Y N O W A N \ nanczy-

■36*! M .,Z C Z \Z n Y  in td ł., lai 48 c ie lk a  j.;zyka fm n e u sk ie -o  
Boparowany, poz.na w celu (Sorbono) ndzic la  lekcji. 
m r.tr. osobc do la t  45. nie- p ie k a rsk a  3, I .  p. 13696 
•”  ' i m  z k f tn ta te n *  L is ty  —

kC , y  n n y  k o c e ,  m a t e r a c e ,  p d J u ś z k i ,  
i k U b U n  p r z e ś c i e r a d l e ,  p o : , z e w k l  o -  
r a z  p r z e t  a b i a  k o ł d r y , m a t ę -  V  k ’ f o i ń ^ k l  
r a c e  p o  7 x ł ,  w  J e d n y m  d n i u  w  B U . H w R I

L * 4w, KttjMrntka 4, g ^ K E S ? -
P R A K T Y K A N T A  do h an ­
dlu d Hkntutów ]io :zul:njo ,  „  . , .
ScUloichcr 1’a s a i  f .ik o la -  poo „Uczciwoóć do Adm. NAJSTARSZA koncesjon: 

W icka. 13783. Sz,ki)ta  K ro jn  M -detowa-
n ia  I Szycia STE FA N IA , 
Lwów, Rzaszkiewicza N r. 6 
naprzeciw  P o lic ji. 1X342

scha. Zgłoszenia ty lk o  od 
10—12 1 4—6 ._____ 13854 _

DRŻY ZAROBEK UBO­
CZNA uzyskać m oga oi.ro 
t r ‘ i ustosunkow ani panu
wio i lian ie  przez objęcie AKUSZERKA ................. ..
.u s tę p stw a  p .w ażnego To- pani-: aa  e ta s  pHabtWńl. — m iecklego oraz  1 -kcji g ry
warzyetv»u obozpieczeń. — W rłow a 27 n a r te r  i-.-> vy. n a  fo. t iińan ie . Szopr n i.

R O U O W IT a w i e u e n k a
nry.yjm łje  ud^ioła konworwioji n ‘e-

12359 Uolim 7. 1B86U.Zglo zunia ul n o tm a ń sk a  praez podwórze.
22, d ru g ie  pK tro , ^ drzw i 
na  p raw o, godz, 10 do 13.

T S^ T^ STS  WIECZORNE I PORANNEPOSZUKtJ.JE.MY energicz- , , , ,  .  _  _^c\?M V óneS| K U R S A  KROJU l SZYCIA
KRAWIECZYaHY 0 MSKIEJ i BIELIZNY

sk a  pod ,,\v y s o ta  p ro  w i- -  o r a z  M O D N J A R S T W A
Z*A‘ • ______   _ I najnowszym systemem ameryk. (czesne 35 zł. miee.)

w anlom , lu b iąca  dzierrt! HELENY PIETRASZEWSKISJ
potrzebną. Jagio iloń«itn  12 ulica P ańska  14, Inatyt. nauk. ^Ecole Reforme*. 
Koberowie. 18883. i \ypicy codziennie od 11—1 przed południem i od

5—7 wieczorem. 576

BRYLANTY, ZŁOTO, 
Djanienty, perły, ku­
puje po na)wyższych 
cenach U. LWOWSKI* 
Jagle fańska 2. 380

K AK 3 I t  K I sam ce, dobrze 
śp iew ająco  do sp rzed a n ia . 
D uszyński, Zi m or owi cza 5.

13777 a

K U P IĘ  kam ien ice * kom ­
fortom  w jródniiośoiu  lub 
n ied a lek o  śródm ieścia  — 
oY/ontnalido p ( ! kam ioniey  
a wolnpm  3 do 4 pokojo- 
wom  m ło^zknnicm . TYUa^ 
gotów ką 3.009 iJelarów . — 
1 !.sty pod „3 500‘ do  A dm  
W i e k u .   13783._
F O R T E PIA N  tanie* n p n e - 
dajn . P e łczyńska  7, od 4—(i 

•P aste rsk i. Mfift

BUDZIK Zł. 10'— * SSiSST 
Gułerman, Sykstuska 14.

POTRZEBNY sam odzielny  
k ierow nik  ad m in is tracy jn o  
kasow y. Polak , Intel.. — 
en erg iczny , do przoosię- AK U SZER K A  L atkow ska, 
b iern iw a. m ającego  duże p rzy jm u je  pan ie. A snyka 
obr. ty  kasowe. W ym agane N r. 9, drzw i 2, p a r te r  — 
w ykszta łcen ie  średn io  lub  13014

K U P U JE  — p rzy jm u je  do 
i kom isu m eble, u rządzen ia  

b iurow o, m aszyny  do szy­
cia, p isa n ia , lam p y , g ard ę  
robę i inne. K lu b  uprze- 

, da Syketuska 48. 13857.
i i

handlow o o raz  k au c ja  go- 
'o la 'tów kow a 4(H) do SOU dola- iłZ Y JĘ

rów . P o sada  za ra z  do ob- pIaszcsot
d brze p ła tn a , /'g ło- b ieliznę, h a f tu ję  po bar-

ezonia listow ne: P rzem y śl, dzo n isk ich  cen ach ; cho-
S łan islaw  Łagowr.ki, poste dzę szyć |>o dom ach. U lica 
ref.tanto. 629. T ra u g u tta  11. 13780

A K I kSKEB li  A W agner o «a . 
pr/.yjm>ijo pan ie  na czas 
słabości. Sobieskiego 80 *
p a r te r . 123B

PO SZU K U JĘ  k aw a le ra  — 
kato liku  na w yjazd , k tó­
ry b y  p rzygotow ał m ych 
synów  do egzam inu h a n ­
dlow ego l i s t y  z  życiory- 

szynko s ta ra n n ie  ; gem pod ..E g zy sten c ja4* do 
Bufcnio, w szelka * A dm . W ieku . 13868.

BRZU CU O W ICE p rzy  s ta ­
c ji , w illa  je d n o p ią tr  wa — 
m urow ana, ca ła  w olna — 
ojrród, s ta jn ia , sprz. dam . 
L is ty  pod „B rzuchów  i ce‘4 
do Adm. W icku. 13697

JA D A L N IA  palisandrow y 
w iedeńska, B e g in tra tu ra  
dobowa z  b iu rk iem , sy p ia ł 
n ia , salonik  m ahoniowy* 
oraa  wiole innych  nseczj 
do sp rzedan ia . W iadomość 
f irm a  M arkiew icz. Bynek 
42, uklep ko rzenny . IS747
FO R T E P IA N  k ró tk i sprso 
dam . O glądać od I t  do I ,  
M arji M agdaleny K ode  
czkanie 7, -

PO STU K U JĘ  do sta rsze j 
pan i to w a rz y s k i  Intel — 
m ężatk i bezdzie tnej, wiek 
110—49; posada za ra z  do 
obj<e:«. P ożądana fo t g ra- . 
f is . Adrou: M inna Feld-
pehnlt, w łaśc ic ie lka  dóbr 
Bfir szczaw. 625

P(*S^UKU.TĘ w yłącznego 
p rzedstaw ic ie lstw a poważ­
nej f irm y  k ra jo w ej h ib  
zag ran iczn e j. O ferty  da  
„B A R* Toruń, Szeroka 4® 
I>od „149“ .

AK U SZER K A  p rzy jm u je  
jian ie . Jo z a fa ta  3, p a rte r, 
D entscbm an. W284

PO SZU K U JĘ
do sprzedaży 
1.5 J iz ry .  R otbm an, 
ska  16.

621
akw izy to ra

w iedeńsk iej 
JftFiow 
13862.

i  'mE31 i
AUENUI do sprzedaży o 
brązów , poszukiw ani Po­
chód dzienny 10 20 zło­
ty ch . K aucją  inb zuhez- 
pi uczeni o w yuingnne No 
•w'ejnszy poucza sic. Zgło 
w  - e i a : )>,tów, sk ry tk a N r. 
161   '  13040
ZJIOLNEPO kmTbar/a hib 
k n e b a rk i do objęcia  ku- 
eb n i. R e s ta u ra c ja  S W h e - 
rn . G ródecka 52,-. 1H736

PO SZU K U JE  Intel., eleg. 
pnnn (oanią) T łodróżiUąco-! 
go  w celach sp rz  dąży y,a 
gotów kę akw arelow ych  atu 
d y j. P : erwsw-m siw o m aj a 
z k o neją  l.fiflfb L isty  pod 
P E IZ A Z  do Adm  W ieku.

13852
SZOFER % k au c ja  r60 zł,
będzie p r z y j 'ty ,  B laclipr- 
sk a  13, M leczarnia ('■cli.

1S76L |
ZDOLNA podręczna zo- 
sicn le  za raz  pr*/,V3r ia . — 
M eyhkalow a. P ie k a rsk a  17 
IT. p. Zgłoszenia r  ^ ^ z y  J -4. 13835
M A N IK  U RZ Y STK H bn r- 

dzo zd<dną nr/.yjnm  zaraz  
A N ITA , ~

P IA N IS T A  przy  jm  i je  aa-
m ów ien ia n a  w ieczorki — 
dancing i i bale. Na żąd a­
nie J a z z —ban d  Ochronek 
11 A. p a r te r  na  lewo — 
m iędzy 3—4>. 13.19

N A JT A N IE J p rz e ra b ia  — 
sw etry  i wszelki o t ry k o ta ­
że o raz  p o d ra b ia  p<v'cza­
chy i sk a rp e tk i — firm a  
OM NIUM , n i. P ro w ia n to ­
wa b (boczna B em a) — 
____________________   13521^

RII.Y PONCZOvSZNICZE -  
rep asje rk i, b laty  tkackie, 
lico. czó łna, Bzezotki do 
Inn M. B łaszkow skł. Lodź 
Gor nnsk tego 23. 324
KI *17(1 JA  L IS T  A a firak ty - 
ką  bcrlii nką w strzY /cnm  
a la  i - a r o n n e ,  G ród *ckn 
N r. 44. '3714
AłCUSZETfłK A 8E K U L * — 
przyporo je  p.aiiic. Uróde- 
eka  49, I . p. UMi\

Kupno-Sprzfcdąż
P IĘ K N E , trw a łe  i tan ie  
opraw y książek, w ykonuje 
IN TROI.IGATOUNIA Krzy , 
w ieckiego, Lwó*w. P iek a r 
ska Nr. 1 C. 145 |
K A M IE N IC Ę  p ię trow ą — 
K rzyw a 22, boczna Z am ar 
stynowgfciej — sprzo lam  
okazy jn ie . C hrzanow ski — 
Zim orow icza 6. 13715
P IA N IN O  „ S e lle ra 4* sprze 
dam - Sobieskiego •#, IT. p. 
d rzw i 9. 13871.
PTANIYO do  Bprzodunia 
Sobii-skiego 32, I.

13S73-----------------------  - i
DOM m urow any , sześć ubi 
k ac  jo  na  Sygnłów ee, za 
1100 dolarów  sp rzeda  — 
Bfeomorowski, Chorążczy- 
asna 27, Tolofon 1 6-2 2 . 13877
K U P U JĘ  hu rtow nio  i do-
ta jlic z n ie  zu .y to  znaczki i 
st m ide po lsk ie  zlotow e. I 
j-isty- p 'd  „ S te m p le 4 do 

' i. W ieku.

n W U  I f ch o d n ik i, fcapy, H ranR l, fcai- 
U  I  W  H U  I  n z e , inhterjc m eb lo w e  ora*

ES2& S & &  ><az. » W IN S K I
LW ÓW , Kopernika 4, tvHto Mpn Sikowrona 

I - 1359u‘

GUMOWE PODUSZKI dla 
chorych , p rześc ie rad ła  gn 
mowę, zb io rn ik i na mocz, 
dostarcza n a jta n ie j:  M aga 
zyn M edyczny. S tan isław  
B a ran , A kadem icka — 
______________________51096^
8PR7F.DAM  łóżko i  sin 
tk ą . 9 m a te race  w losienne 
sz a tk a  nocna, szafa , kre- 
•Icjis, w a fn rk a . R ynek 30, 
I .  p . w podw<»rzn. MW.

3.900 KOS7,UL sk ln d o irjd h  
w ysprzodaje za uow en — 
w yłącznie f irm a  R udolf 
F lu h r, Log  jonów  21. 41‘.ł
K U P IĘ  część w ilit łab  
dom ek we Lw \vio, pr»Y 
tram w aju  o wolnych 9. p»'f 
kojneh, kuchn i z ku w ał­
k iem  og ródka w zilrow cj 
okolii^y. T isty  pod 8m t o i ­
ny  k ąc ik 44 do A d u u n lstr: 
W icku **A624

ZŁOTO BRYLfłHTY Ruruje po najwyłsz. cenach 
Pâ  rcwskl-Rozwai-ewsk. Akademi ka t

Tel.27-2y. Oszac. bezriatne bez przymusu kupna.
r' 0k

Adm. 18851.

Kościuszki 6. —

W Y K O N U JE  w szelki o ro­
boty  rrczuo p»o bardzo 
p rzy stęp n e j c .n ie .  Ulica 
Ja e h a w :csa  17, IT. p :rt -o, 
na p raw o, 13863,

DYW AN p ersk i ck azy ju ie  
do sp rzed an ia  O glądać 
mo'*nn od 2—4 popoł. ul. 
/ii*łona 52, I , p ię tro , na 
p raw o . 18846
DO SPR ZED A N IA  3 k iJ- 
ski oszklone, zupełn ie  no 
vro i 1 s tra g a n  o tw a rty . 
O b a d a ć : Cogi; Jnui T pwsi-
rzy stw a  T erenow ego, n łica  
Grochow ska iłoina. 13316 i

PR E ZE R W A T Y W Y  gum o- 1  
we i ry b ie , tuz in  4 30. — 

h i r n rg ja 4’, J a g ie ll  c i-ku  
K r. 15. __________   1388G
SPR?jEI>A tan io  sy p ia ln ię  
m ahoniow ą, kredona, stó ł 
jadalny* fotel w ygodny 
(Derź/uT. m ak a tę  buczacką 
sa l m y, roz.mniic inne mo 
Ido l łn Ta  A ukey lnn . A ka- 
df-udęka 3, T»defen

R A D IO  4 ro  lam pow a „No-
gady  n a ,ł kom pli.tna w r» s 
7. h a to rjam i i akoim ilato- 
rom  do sp rz e d a n a ;  eonu 
4V;9 zł. W iadom ość; ftupłń- 
skiogo 1, eklup, od 5—6.

IBTSł

n 30-r. i.13382. *

PERFU M Y , my Ra. w n ly  
kw iatow e, im ^ry  francu- 
skjc na jta  m:t' j snrzednjc
f in n a  JRudolf F ln h r, u lica.Lcgjenów 21. 6*”



.WIER ĆOWY* Nr.' iim j  nda 22. luwgo ti>27.

Wiosna w San Remo.
O K I A. 6. Ł fc fEOO Z fttK - 
KfSNA. MX Z DOM tf W 
(:ZG4SVX rrW IE  k u z j i k'.i -  
S tnn  :» u a  M flcurklew lor,
łiO iftn itj _ i  »ly pciw»* '.‘h 
■aei, — 13 la t .  wygjlciega 
WKroSfn. b lo ndynka, t* « -  
«?KT gf>cłi|irl< J J  przypln- 
ro , nifni met* nosi.-) r  p" 

i ‘u f  bilBitr r poprzek 
„twa u jiicblanklch oczach, 

w .lU iriij plaazCJ!, 
tUlBn, *..&«< k , — tfSlty 
t.w ^nier. fllonmy /art-iszok , 
»  bu ty- > z ohol.vv.imi. — 
k tc  ią  przyw iezie  do 
Cąortfco r a .  tem u zap łacę 
JO Bt. i z trróee  k o s /la . — 
tln lena  n h |K l« ,  C zortkm r- 
Wy*H»! k a  577

&KO&PT 8K B  10 N 1
S ta  A O—Jul A .i. Brzt>łi.ny 

' e s  u t t ia fó *  70. — p la  ny 
if. nul iD-r, boa dal> 
<ryatatr’«nia un iu trażn inm . 
\ r * a  Ł»jtJai_. llrzcżaiiy .

iLaft.
UWłBWMWPsm ki.itzoc*-- x ' itr _nfakowt T : K.' . . — 
iCeSB56l *y .t»w K .fla  flłł 
■.auwiB^c A ntoni Pnr„- 
fletńzkt 1S7tS

i ł t t y .K K  s k ó r n i  i z S ią i  
'laru t i e ta t ’ am i »ęob lo  
i«  . b. m — na
Tim „rt*  rló v .n y m  o środo: 
Ł(M 'gw p.it. fcrsknwy zna- 
e * ,  r*-hi [i zwróiuió "za
wyi a* rodzeniem  2* i l .  
Wte!rrira“ tT K r. 9. u  dozo 
dcm.*."

ONIKWażNi ąM skreriglJ-
ną kMąieofckę w ojskow a k, 
P . K . r .  Lwów, Mi ko tu j vl 
B a tu sH '« ik  13793.

U N I Ę\V AŻN t  tVM 7^ubion». tymczasowo za&wiadozenbfr 
dem obil i żacy Jtt©, w ystaw ia
n© przez Kadr© B a te rii  

-Zapasowej i l  P u łk u  A rty ­
le r ii  Polowoj . w Rzeszo- 
wie obecni o w Bielefcu u a  
im ię ’ .Iór.óf * Stnni^laW  
SK R ZA T. . 18836

UN l EW  AŻ NI A M książkę
w ojskow ą w ydana prze* 
P . K. U. Lwów. BZURA;
A nton i. 13841

; U N IEW A ŻN IA M  zgubiona 
książeczkę w ojskow ą n a  
im ię Iz ra e l B a rtn e r , w y ­
dan a  -przez i*. K . U. R aw a 
R uska. 18844

UN IEW A ŻNIAM  sk radzio ­
ną  książeczkę wójskowĄ 

'n a  nazw isko P łoch W ła­
dysław . w ydaną przez  r* 
K  U. Lwów 13849

i ./crtmiobu książko woj- 
- to w ą  H orsch- K ał* .  iSłflf* 
7!cfliipidfcr ,k„a ,wn - IV K. 

i U. o ,'B reó f.ć tr  .  ,i ii< » ai.
I .di.łn. • 5ł'..

W ioku m a zao/fjła Mtę Mn francuskiej 1 włoskiej Kitrierm Gdy u nus /Auta w całuj pełni, — 
nadbrzeżnych miastach morza Śródziemnego, ogrzewanego pałąeent

dozorcy
lSSOU

powietrzem Afryki,
kwitną już kwiaty. — Rycina nasza przedstawia niemieckiego' ministra spraw ragraniez- . 
nyeb na wypoczynku po trudach pracy dyplomatycznej w kwitnącym, wiosennym, parku

w San Remo.

KorespondenijeL
„LWĆ»W“ . m a/ Ust do -ode­
b ra n ia . w Adm. Wieku.* 
M acy i u /*. O. 18874:

B. O. ma Ust nu poiłzcio, 
„tt© warta**. . 13878.

PIERWSZORZĘDNEs N A S IO N A  =
C  O S F O lł  A R C Z F

W A R Z  C W  N k
K W IA T O W E  i  I.I3ŚMK 

. nr< « w wi k.m w;, norze 3 . HOżdKOWSKI

022

TO R U S
(Pom orze) Skład i hodowla nasiou, , Zakłndj ogrodnicze.
(Ilustrow. cennik główmy wysyłam na żądanie bezpłatnie).

Czytajcie
„Wiek

Nowy"?

OUULA 3Y
n a j l e p i e j  k u p i s z  i n a j t a n i e j  z a ­

p ł a c i s z  ty iK o  u  f? n v

m m u i Y S A N I T A ^ m E
i H sS Jk fca iż N F .

n a i  m  w s t u M e g o  r o o z j j u  d l a  P a ń  i  P a u ć w .  
r « w | „ k t j  i  in f o r m a c j e  p o  w y m i e n i e ń i t  z ą -  
,«nn. c / i  p r z e d m io t ó w  b e z p ł a t n i e .  —  F a n i  

K e k o w ,  G d a ń s k ,  I i i in g g  ia ise  13  11. r>44

Najsleuteczniejŝ ym śradkmin
aśmtftrsiającym reum atyzm , nerwmboje, hole oiięSei, 
W śr;iec, łam nrtit i 
rtoie<;ilv?ośei jest. j
gościec!, łamania i t. n. S A L I M E K T
.yrolfti op.ek. KAROLI. A U d E N  5 T E R N i t ,  

twAw, u.. Krasickich 20 (róg K azim ierzow skiej).
., • .175

t e j  judyktilnie McSC na odmrożenie Ora Bei- 
t  *ra. Wyrób i skład w ap.ece BEISERA, LwAw, 

LjgJonów 23. 297

.MArtKJi ŚWIAT 0V»£i SŁAWY"
Ola zdrowia dzieci !

WzeT powagi leksroliia zalecany.

HAY2L 1 S&K

LEON ^PPEL  i Ska
Lwóm — ul. Legionów 1.
Najw9ęK$za firma w Po(»ce. ^  $m

im u j-j) iffOlENICZNE
k dij akiiiiwhUGiiłd

Tysiące podziękowań!
Dlatego iądaÓ nelaży wszędzie tylko PUDRU HAYA

Oo nabyciu wszystldcii aptriuch i dropioyicfc, 
*  U a V wytytowy:S. HAT, opiohftnL

448

Ponowni OTWARTA najUnsza
w e L w ow ie J iiO b k K ilA  p rz y  u l .  K azim ie - ”!
rro-iHk :ej 19 (róg  RzeźnicM ej) po leca  wszfeB PItZŁiCIW O l YŁOŚCI naiskutecznieisze ziółka «it a r t ;  k u ły  w z a k re ś  d ro g ę r. w chodzące * vi najskutecin iejsie ztoraa
PO CENACH STADZiWIAjACb NfSlidCH. 547 ł i i S r a c l o l 11
0 0 7 ^  A f ł l i M  wszelką fclżuterję, odznaki ^vy ru n u  A p*)k l KAROLA AUGENSTERNA 
r ł l Ł » . . l ł H  ‘ 1 1 i t . p . — na p o c z e k a n i u .  Lwów, Krasickich 20 (róg Kazimierzowskiej).
WOLF, ulica Sobieskiego 2.

NA RATY. " a a  . W  NĄ RATY.
M E *  B  I F  w szelkiego rodzaju, bez p<-dwyż- 

L  O  L  Ł  szen ia  cen  — poleca najtaniej 
i a g a / t N . I f H P  

STElL i spń k?
420 Tel. ,12-50. Lwów,. K-zimkrzowska 2h.

j t f  Wyłąunit spryedaż
na Lwów I ol itl< . na najrozmaitsze aparaty 
do samomasa^u I wugóle ostatnie ■„ voSci 
do oddaniu firmie i'ib osobie, posiadając 
mały kapitał do ubiotu. — Oferty 3 O H i b >r, 
Bydgoszcz, sKrzynka pocztowa 51. 832

Zk  18.000 ZŁOTYCH
sprzLu imy da sr murowmy o 9-clu 
pokojach w Mikołajowe o. 0., przy 
stacji kolejowej. Oferty składał do 
Administracji pod „M 8 k o-ł a j 6 w“.

' f  A H V  C l i  J A  J l f l  R Ę C Z  VEó K O B O T t  
i W t r l  r i n H I i n i  J W  KfAJ 1 AtVIEa

Tv LK0 u FREILtCHA
SYKSTUSKA 21 .TeleJ. 3756,

. 13306

Nałcdjri®^ iMieztoyti. opłacnno ryczAłlem.
' M L '  w  S p ó łk i  d r u k . „Prasa"

W y t le w c a :  „ W ie k  N o w y “ S p ó łk a  W y d « w n :eza . 
L w ó w . » t  S o k n ła  I. 4,


